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* Partyjne debaty
w Olsztynie, Włocławku 

i Wrocławiu
Kolejne wojewódzkie konie 

repcje sprawozdawczo-wybor­
cze PZPR odbyły się wczo­
raj. Obradowały one w Olszty 
nie, Włocławku i Wrocławiu. 
W olsztyńskiej debacie par­
tyjnej uczestniczył sekretarz 
kc PZPR — Zdzisław Zan- 
darowski, we Włocławku o- 
becny był członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR, minister 
administracji, gospodarki te­
renowej i ochrony środowiska 

- — Józef Kępa, a we Wrocła­
wiu — członek Biura Politycz 
nego KC PZPR, minister o- 
brony narodowej — gen. ar­
mii Wojciech Jaruzelski.

Na konferencjach tych wni­
kliwie oceniono społeczno-gos 
podarczy rozwój województw, 
nakreślono zadania tamtej­
szych organizacji partyjnych 
na najbliższe lata i wybrano 
nowe władze. Powierzono też 
wielu zasłużonym dla regio­
nów ludziom mandaty delega 
tów na VIII Zjazd PZPR.

PAP

Delegacja komunistów 
japońskich na Kremlu
Jak po da je agencja TASS, 

wczoraj na Kremlu odbyło 
się spotkanie delegacji Komu­
nistycznej Partii Związku Ra 
dzieckiego z Leonidem Breż- 
nięwem .na czele i delegacji 
komunistycznej Partii Japonii 
pod kierownictwem przewod­
niczącego Prezydium KPJ Ken 
zi Miyamoto.

Uczestnicy spotkania doko­
nali wymiany poglądów na sze 
roki wachlarz problemów, bę 
dących przedmiotem wzajem­
nego zainteresowania obu par 
tii. Rozpatrzono aktualne pro 
bierny międzynarodowe, kwe­
stie stosunków między KPZR i 
KPJ, perspektywy rozwoju sto 
sunków między ZSRR i Japo 
nią. Spotkanie, które przebie­
gło w przyjaznej, partyjnej 
atmosferze, wykazało identycz 
ność poglądów obu partii na 
podstawowe problemy współ­
czesnej doby. Obie strony wy 
powiedziały się za ścisłą wespół 
pracą KPZR i KPJ w walce 
o pokój, demokrację i postęp 
społeczny.

Rozmowy będą kontynuowa 
ne. (PAP)

Protesty także społeczeństwa Poznania

Potężnieje głos przeciwko
wyścigowi zbrojeń państw MATO
Narasta w Polsce fala obu 

rżenia i zdecydowanego pro­
testu przeciwko decyzji 
państw NATO w produkcji i 
rozmieszczeniu w Europie za 
chodnicj nowych amerykań­
skich broni rakietowo-jądro- 
wych. Społeczeństwo wyraża 
swoje stanovzcze „NIE” eska­
lacji zbrojeń na naszym kon­
tynencie. Rezolucje podejmo­
wane są także w Wielkopol- 
sce.

Na plenarnym posiedzeniu 
poznańskiej Wojewódzkiej Ra

chodnich kół wojskowych i mó 
wią stanowcze — nie, dalsze 
mu wyścigowi zbrojeń”

Podobnej treści jest rezolu­
cja podjęta przez Krajową Ko 
misję Weteranów Powstania 
Wielkopolskiego. Oto jej frag 
ment:

„Decyzja NATO jest wyzwa 
niem dla wszystkich sił poko 
ju. (...). Piętnujemy inspirato­
rów potęgowania wyścigu zbro 
jeń, godzących w najwyższe 
dobro ludzkości, którym jest 
życie, wychowanie i praca w

dy Związków Zawodowych pokoju oraz dla pokoju.
podjęto uchwałę, w której czy 
tamy m. in.:

„Popierając pokojowe propo 
zycje państw socjalistycznych, 
związkowcy województwa poz 
Bańskiego dołączają swój sta 
nowczy głos protestu przeciw 
militarystycznym decyzjom 
NATO. Wprowadzenie nowej 
broni jest groźbą nie tylko 
dla europejskiego ale i dla 
światowego pokoju. Pomni tra 
gicznych doświadczeń i prze­
żyć II wojny światowej soli­
daryzujemy się ze wszystki­
mi ludźmi pracy w Europie, 
pragnącymi żyć i pracować w 
pokoju. (...). Poznańscy związ­
kowcy są przekonani, że po­
czucie odpowiedzialności za lo 
sy Europy przeważy nad mili

Słowa protestu rozległy się 
również na wczorajszym pla­
narnym posiedzeniu WK SD 
w Poznaniu oraz na akademii 
~ okazji 69-lecia Polskiego Ko­
mitetu Olimpijskiego, (sf)

*
Centralna Rada Związków 

Zawodowych ogłosiła oświad­
czenie, w którym w imieniu 13 
min polskich związkowców 
stwierdza m. in.: „ta oburzają­
ca decyzja, podjęta wbrew in­
teresom społeczeństw Europy 
zachodniej, które manifestowa­
ły i nadal manifestują swój 
sprzeciw wobec tych niebezpie-

wistymi interesami ludzi pracy, 
gdyż na ich barki spadnie eko­
nomiczny- ciężar zbrojeń. Dob­
rze wiedzą o tym zachodni mi- 
litaryści, szermujący hasłami o 
«nakręcaniu koniunktury», a 
przemilczający fakt,że właśnie 
zbrojenia przyczyniają się do 
powstawania odczuwanych 
przez świat pracy zjawisk infla 
cyjnych. Polscy związkowcy 
zwracają się do swoich kole­
gów, związkowców Europy za­
chodniej, a zwłaszcza do związ­
kowców W. Brytanii, Włoch, Bel 
gii, Holandii i RFN z apelem o 
wspólne i solidarne działanie 
na znak protestu przeciwko sta 
cjonowaniu nowych rakiet w 
Europie”.

*
Zarząd Główny Zrzeszenia 

Prawników Polskich przyjął re 
zolucję, która głosi m. in.: ONZ 
wzywała wielokrotnie do o- 
graniczeń zbrojeń, a w szczegół 
ności produkcji broni atomo­
wej. Dla nas — Polaków pokój 
jest wartością najwyższą. Zrze­
szenie Prawników Polskich w 
imię pokoju zwraca się do wszy 
stkich postępowych i demokra­
tycznych organizacji prawni­
czych na całym świecie i indy-

turystycznymi tendencjami za zostaje w sprzeczności z rzeczy

■cznyeh zapaierzeń, godzi wnaj-. do każdego.prawnika
żywotniejsze interesy pokoju i o podjęcie działań zmierzają- 
współpracy. Decyzja NATO po

Dokończenie na str. 3

Iran podwyższył Ambasador Brazylii
cenę ropy

Irańska agencja „Pars” po­
dała, iż cena ropy irańskiej 
sprzedanej w miesiącu grud­
niu br. zostajc podwyższona o 
5 dolarów za baryłkę i kształ­
tuje się obecnie na poziomie 
27,70 dolara. Podwyżka ta do­
tyczy jedynie ostatniego mie­
siąca bieżącego roku, gdyż no 
we ceny na rok 1989 ustala mi 
nistrowie krajów eksportują­
cych ropę naftową na spotka­
niu OPEC w Caracas. (PAP)

o H. Jabłońskiego

W 30-lecie zjednoczenia ruchu ludowego

Wyróżnienie działaczy
ZSL z Poznańskiego

Z okazji trzydziestolecia zje 
dnoczenia ruchu ludowego' w 
Polsce odbyło się wczoraj w 
Poenaniu plenum Wojewódz­
kiego Komitetu ZSL. Przybyli

Wyrazem uznania dla zasług 
działaczy ruchu ludowego w 
Poznańskiem jest przyznanie 
przez Radę Państwa 66 odzna­
czeń państwowych.

na nie działacze ludowi z wo 
jewództwa poznańskiego, przed 
stawiciele władz politycznych 
i administracyjnych wojewódz 
twa i Poznania z członkiem

Krzyże Kawalerskie Orderu Od 
rodzenia Polski otrzymali: Czesław 
Budnik, Jan Dudziak, Jan Dunow 
ski, Kazimierz Grochowicz, Józef 
Grzymisławski, Leokadia Kaczma

Przed 61 rocznicą wybucha Powstania Wielkopolskiego 

Odznaczenia państwowe 
dla weteranów walk wyzwoleńczych

Cena 1 zł 
Wyd. A

Sekretarz KW PZPR w Poznaniu — Maria Rynkiewicz gratuluje 
Wawrzynowi Dudkowiakowi odznaczenia Krzyżem Kawalerskim 

Orderu Odrodzenia Polski.

Przed zbliżającą się 61 rocz­
nicą wybuchu Powstania Wiel­
kopolskiego wczoraj w Komite 
ci-e Wojewódzkim PZPR w Po­
znaniu odbyło się spotkanie na 
które przybyli uczestnicy tego 
wolnościowego zrywu, m. in. 
przewodniczący Krajowej Ko­
misji Weteranów Powstania 
Wielkopolskiego 1918/19 — Ber 
nard Luczewski. Dawnych po­
wstańców udekorowano Krzy­
żami Kawalerskimi Orderu Od 
rodzenia Polski. Otrzymali je: 
Stanisław Aberski, Stanisław 
Banach, Antoni Bartkowiak, 
Roman Bensch, Antona Budzyń 
siki, Józef Bronz, Wawrzyn Dud 
kowiak, Edmund Genge, Józef 
Jaskólski, Józef Odważny, Woj 
ciech Skibiński, Władysław Su 
jak, Ludwik Śliwiński, Henryk 
Umbreit, Konstanty Woźnicki 
i Jan Wyzuj.

Aktu dekoracji dokonali se­
kretarze KW PZPR w Poznaniu 
— Maria Rynfciewicz i Bogdan 
Waligórski. W swoich wystąpię 
niach podkreślili om znaczenie 
czynu powstańczego ludu wiel­
kopolskiego, będącego wzorcem

ł Z udziałem P. Jaroszewicza

Przewodniczący Rady Pań­
stwa — Henryk Jabłoński przy 
jął 17 bm. na audiencji, w Bel 
wederze ambasadora nadzwy­
czajnego i pełnomocnego Bra­
zylijskiej Republiki Federal­
nej Jose Oswaldo de Meira 
Penna, który złożył listy uwie 
rzytelniające. Obecni byli: se 
kretarz Rady Państwa — Lu­
domir Stasiak i wiceminister 
spraw zagranicznych — Ma­
rian Dobrosielski.

Następnie amb. J. O. de Mei- 
ra Penna został przyjęty przez 
przewodniczącego Rady Pań­
stwa na audiencji prywatnej, 
przy której był obecny M Do 
br osielski.

Na dziedzińcu belweder- 
skim kompania reprezentacyj­
na WP oddała ambasadorowi 
honory wojskowe. Odegrano 
hymny narodowe. (PAP)

Fot. — R. Królak

patriotyzmu 
Polaków.

Następnie

dla dzisiejszych

złożono wieńce
przed Pomnikiem Powstańców 
Wielkopolskich. W poznańskim 
Pałacu Kultury odbyło się też 
plenarne posiedzenie Krajowej 
Komisji Weteranów Powstania 
Wielkopolskiego 1918/19. Omó­
wiono przygotowania do obdho 
dów 61 rocznicy powstania. Pod 
jęto także rezolucję przeciw 
zbrojeniom NATO (ipistzemy o 
tym w innym miejscu).

Z kolei w Sali Kominkowi 
Pałacu Kultury odbyło się spot 
kanie weteranów Powstania 
Wielkopolskiego z harcerzami. 
Decyzją Zarządu Głównego 
ZBoWiD Komenda Chorągwi 
Poznańskiej ZHP im. Powstań­
ców Wielkopolskich 1918/19 od 
znaczona została odznaką „Za 
Zasługi dla ZBoWiD”. Aktu de 
koracji tym odznaczeniem sztan 
daru Chorągwi Poznańskich 
ZHP dokonał prezes Zarządu 
Wojewódzkiego ZBoWiD w Po 
znaniu _— Marian Jakubowicz.

(bran)

Dyskusja o rodzinach 
pracowniczych Wielkopolski

17 bm. odbyło się pod prze- nowych ośrodkach przemyslo- 
wodnictwem prezesa Rady Mi- wych, a także nad wybranymi 
nistrów — Piotra Jaroszewicza problemami rodzin pracowni-
kolejne posiedzenie Rady do 
Spraw Rodziny. Omówiono pro 
blematykę warunków życia Go­
dzinnego w aglomeracjach prze­
mysłowych.

Za podstawę do dyskusji po­
służyły trzy opracowania nau­
kowe, oparte na przeprowadzo­
nych badaniach nad rodzinami 
pracowniczymi Wielkopolski, 
rodzinami pracowniczymi w

czych w województwie katowic 
kim.

Wyniki badań przedstawili: 
prof. Zbigniew Tyszka z Uni­
wersytetu im. Adama Mickiewi 
cza w Poznaniu, doc. Marek 
Ignar z Instytutu Rozwoju Wsi 
i Rolnictwa PAN oraz prof. Lu- 
cyna Frąckiewicz z Instytutu 
Nauk Politycznych i Dziennikar 
stwa Uniwersytetu Śląskiego w 
Katowicach. (PAP)

R. Frelek wśród poznańskich naukowców
Wczoraj odbyło się w Insty 

tucie Zachodnim w Poznaniu 
spotkanie naukowców tej pla­
cówki z sekretarzem KC PZPR 
— Ryszardem Frelkiem. Omó 
wiono zadania stojące przed 
Instytutem Zachodnim w roz

wijaniu badań 
szeroko pojętej 
niemcoznawczej, 
z wiodącej roli, 
mierze odgrywa 
znański Instytut.

w dziedzinie 
problematyki 

wynikające 
którą w tej 

w kraju po-
(PAP)

Odsłonięto pomnik 
A. Zawadzkiego

Z okazji 80 rocznicy urodzin 
Aleksandra Zawadzkiego, 17 
bm. w Dąbrowie Górniczej — 
rodzinnym mieście wybitnego 
komunisty — odsłonięto pom­
nik. Na cokole widnieje na­
pis: „Aleksander Zawadzki — 
1899 — 1964, syn Czerwonego 

Zagłębia, żarliwy rewolucjo­
nista i patriota, górnik, gene­
rał, mąż stanu i Budowniczy 
Polski Ludowej — grudzień 
1979”.

W odsłonięciu pomnika u- 
dział wzięli przedstawiciele 
partyjnych i państwowych 
władz Katowickiego oraz 
miast Zagłębia Dąbrowskiego. 
Aktu odsłonięcia pomnika — 
którego autorem jest znany 
rzeźbiarz, rektor ASP w Kra­
kowie, — prof. Marian Konie­
czny, dokonał członek Rady 
Państwa, przewodniczący Kra­
jowej Komisji Weteranów Po 
wgtań Śląskich, były bliski
współpracownik 
Zawadzkiego — 
Ziętek. (PAP)

Aleksandra 
gen. Jerzy
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Egzekutywy KW PZPR, wo­
jewodą poznańskim, Stanisła­
wem Cozasiem i przewodniczą 
cym WK SD. wiceprezydentem 
Poznania, Zbigniewem Kmie- 
ciakiem.

Przewodnicząc obradom pre 
zes^WK ZSL w Poznaniu — Wa 
lenty Kołodziejczyk, nawiązał 
w swoim referacie do tradycji 
hi^totydzhych -rućhu ludowego 
w Polsce i Poznańskiem. Mó­
wił o udziale ZSL-owców w 
ogólnonarodowej dyskusji nad 
Wytycznymi na VIII Zjazd 
PZPR. Podkreślił, że ludowcy 
podejmują liczne inicjatywy 
społeczne i r'' ^daroe w śro 
dowisku wiejskim.

rek, Wacław Kiełpiński, Kazimierz 
Kołtoniak, Stefan Kosicki, Jan 
Król, Tadeusz Łożyński Stanisław 
Mizera. Roman Mleczko, Władys­
ław Owczarek, Józef Pikul, Józef 
Piotrowski, Franciszek Pospiesza­
ła, Jan Skrobisz, Henryk Stan- 
kowski, Czesław Stendera, Edward 
Wawrzyniak, Antoni Wojtkowiak, 
Michał Wplny, Szymon Zara i Al­
bin Ziegenhagen. 41 osobom wrę­
czono Złote Krzyże Zasługi. Po­
dziękowanie w imieniu odznaczo­
nych złożył Henryk Stankowski, 
nawiązując w swoim wystąpieniu 
do tradycji ruchu ludowego w Poz 
nańskiem.

W części artystycznej wystą 
pili artyści scen poznać ~ki'h.

(emp)

Tydzień filmów polskich

W Kairze zakończył się tydzień 
filmów polskich. Pokazy odby­
wające się w jednym z kin w cen 
trum miasta ściągały wiele publi­
czności. Prasa egipska zamieściła 
z tej okazji artykuły i recenzje 
omawiające dorobek polskiej sztu 
ki filmowej. Delegacja filmu pol­
skiego, w skład której wchodziła 
aktorka B. Brylska i reżyser J. 
Kidawa spotkała się ze środowir 
skjem filmowym i artystycznym 
Kairu.

Przeciw dyskryminacji

W iłowym Jcrku się
^konferencja jednej z największych

organizacji Murzynów amerykań­
skich — Narodowej Organizacji 
na rzecz Postępu Ludności Kolo­
rowej, zrzeszającej około 500 000 
członków. Przedmiotem obrad kon 
ferencji są problemy dyskrymina­
cji rasowej, bezrobocia, nędzy i 
bezprawia socjalnego oraz kryzy­
su systemu oświaty.

Susza stulecia

W kilku rejonach w pobliżu Syd 
r.ey, gdzie wybuchły groźne poża 
ry lasów ogłoszono stan klęski ży 
wlotowej. Na północ i południe od 
tego miasta oddziały straży pożar 
nej i miejscowa ludność już drugą 
dobę prowadzą walkę z ogniem. 

Z informacji telewizji australij­

skiej wynika, że żywiołu nie uda­
ło się jeszcze opanować. Przyczy 
ną pożarów jest susza, utrzymują­
ca się w południowych rejonach 
Australii przez około pół roku, 
najdotkliwsza od 72 lat.

Eksplozje bom.

W Japonii znów odżyła sprawa 
lotniska Narita. Ten międzynaro­
dowy port lotniczy położony w 
pobliżu Tokio był przyczyną og- 
romnych demonstracji protestacyj 
nych, przechodzących niejedno­
krotnie w ostre starcia. Organizo­
wali je przeciwnicy lokalizacji lot 
niska, zmuszając pobliskich mie­
szkańców do opuszczenia swych 
domów. Obecnie sprawa lotniska

Narita stała się znowu aktualna 
w związku z. planowaną jego roz- 
budową. Przeciwnicy dalszej roz­
budowy portu w nocy z niedzieli 
na poniedziałek obrzucili bomba­
mi zapalającymi punkt kontrol­
ny policji japońskiej.

Katastrofa lotnicza w USA

W niedzielę, w pobliżu miejsco­
wości Lexington w stanie Kentu­
cky rozbił się dwusilnikowy samo 
lot „Beechcraft Ąueenair”. 7 osób 
znajdujących się na pokładzie po 
niosło śmierć na miejscu. Katastro 
fa nastąpiła 10 minut po starcie Z 
miejscowego lotniska.
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właśnie film Pawia Ko 
morawskiego zatytułowany 
„Elegia”. Jest to przypom­
nienie tragicznego epizodu 
II wojny światowej — mę­
czeńskiej śmierci 32 pol­
skich żołnierzy, którzy w 
czasie walk o przełamanie 
Wału Pomorskiego dostali 
się do hitlerowskiej niewo­
li t zostali żywcem spaleni
tu stodole. 
Podgajach 
skiej.

Filmowe 
zdarzenia,

Działo się to w 
na Ziemi Pil-

przypomnienie 
które przeszło

do historii jako jeden z naj 
bardziej przekonywujących 
dowodóio przeciwko woj­
nie i jej skutkom — -bie­
gło się w czasie z ogłosze­
niem decyzji państw 
NATO o produkcji i roz­
mieszczeniu nowych syste­
mów amerykańskiej bro­
ni atomowej w Europie za-. 
Chodniej. Na ironię zakra­
wa przy tym fakt, iż jed­
nym z krajów, których rzą 
dy szczególnie nalegały na 
nodjęcie tej decyzji i na 
którego obszarze ma być 
rozmieszczona znaczna część 
rowych broni jest Republi­
ka Federalna Niemiec. A 
wiec ten kraj, w którym 
wciąż jeszcze żywotne są 
ńly odpowiedzialne za spo 
wodowanie kataklizmu II 
Wojny światowej i które 
chwiałyby doprowadzić do 
rewizji politycznych i te­
rytorialnych rezultatów klę­
ski hitleryzmu.

Są to fakty budzące naj 
żywszy sprzeciw polskiego 
społeczeństwa, które zbyt 
dobrze pamięta martyrolo­
gię swoich synów i córek 
— oraz zbyt dobrze zdaje 
sobie sprawę z konsekwen­
cji wynikających z bliskie­
go sąsiedztwa z nożnymi 
znacznie bardziej niż ongiś 
niszczycielskimi broniami.

Stad powszechny głos — 
niady wiecejl Nigdy wię­
cej Podgajów ani podob­
nych im miejśc. którymi H- 

"sfana jest polska żiemfn.
KM

Znaczący udział związkowców
w pogłębianiu współpracy międzynarodowej

Podstawowym celem pol­
skiej aktywności na arenie mię 
dzynarodowej jest inspirowa­
nie i umacnianie procesów od 
prężenia, działanie na rzecz 
pogłębienia współpracy mię­
dzynarodowej. Wśród różno­
rodnych inicjatyw podejmowa 
nych przez nasz kraj w tej 
sferze ważne miejsce przypa­
da działalności polskiego ru­
chu zawodowego.

Szczególnie znaczące efek­
ty przynosi ogólnoeuropejski 
dialog związkowy na temat

,.współpraca gospodarcza
wschód — zachód, a interesy 
ludzi pracy”.

Dialog ten przyczynia się 
także do wypracowania form 
wspólnego związkowego dzia 
łania zgodnego z zasadami a<K- 
tu końcowego KBWE. Bezpo­
średnie dyskusje przyczyniły 
się do obalenia wielu uprze­
dzeń i mitów wśród związków 
ców na zachodzie — np. o za 
grożeniu dla tamtejszego ryn­
ku pracy, wynikającym jako 
by ze zwiększonego imnortu 
z krajów socjalistycznych.

W rezultacie podjęto wiele 
konkretnych przedsięwzięć.

Przykładowo w czasie spotka 
nia polsko-włoskiego ustalono, 
że należy dążyć do wyelimino 
wania praktyk dyskryminacyj 
nych handlu między obu Kra­
jami, a także w obrotach świa 
towych. Obie strony doszły do 
porozunąienia, iż współpraca 
międzynarodowa w dziedzinie 
gospodarczej ma znaczny 
wpływ na jakość życia i pracy 
zatrudnionych w obu kra­
jach. Włoscy goście mieli tak­
że okazję zapoznać się z aktual 
nymi problemami społeczno- 
gospodarczego rozwoju Polski 
i doświadczeniami polskiego 
ruchu zawodowego. (PAP)

Producenci postępu technicznego

Dobra praca załogi „Wiepofamy
O poznańskiej „Wiepofamie” 

mówi się, że jest ona produ­
centem postępu technicznego. 
W 150 fabrykach w kraju pra 
cuje ponad 700 obrabiarek ze­
społowych oraz 18 linii auto- 
matycznych powstałych w tej 
fabryce. Z warsztatu rzemieśl 
niczego utworzonego przed 60 
laty powstała fabryka, która 
dzisiaj jest największym w kra 
ju producentem obrabiarek ze 
społcwych' i linii obróbczvch 
do masowej produkcji śred­
niej wielkości części maszyn i 
urządzeń.

Fabryka Obrabiarek Specjał 
nych „Ponar-Poznań” Zakład 
nr 1 „Wiepofama” im. Pow­
stańców Wielkopolskich produ 
kuje obrabiarki na bezpośred 
nie zamówienie odbiorcy. Jest 
to więc produkcja jednostko­
wa, wymagająca szczególnie 
wysokich kwalifikacji załogi. 
W ciągu każdego roku produ­
kuje się w fabryce około 60 
tynów obrabiarek z własnego 
zakładu projektowego. Głów­
nymi odbiorcami obrabiarek i 
linii 7. „Wiepofamy” są prze-

m y s ł y: motory żacy j ny, ma-
szyn elektrycznych, ciągniko­
wy, maszyn rolniczych, sprzę 
tu komunikacyjnego, zmechani 
zowanego sprzętu domowego, 
maszyn budowlanych, obrabiar 
kowy i narzędziowy.

Fabryka pomyślnie realizu­
je tegoroczne zadania. Plan 
produkcji towarowej, ustalony 
na poziomie 572,9 min zł zo­
stanie wykonany w wysokości
628,2 min zł. Będzie to produk

Można zwiedzać 
rezydencję Ch. de Gaulle‘a

Rezydencja byłego prezyden 
ta Francji, gen. Charlesa de 
Gaulle’a w miejscowości Co- 
lombey-les-Deux Eglises zo­
stała udostępniona publiczno­
ści (PAP)

PLENUM WK SD W POZNANIU
Z udziałem wiceprzewodniczącego Centralnego Komitetu Stronnic­

twa Demokratycznego .wicemarszałka Sejmu PRL — Piotra Stefań- 
skiego i posła Edwarda Sieradzkiego, odbyło się plenarne posiedzenie 
Wojewódzkiego Komitetu SD w Poznaniu, poświęcone działalności 
ideowo-wychowawczej w oreanizacjach stronnictwa oraz w środo­
wiskach i^go oddziałvwan!a. Mówił na ten temat wiceprzewodniczą­
cy WK SD — Waldemar Żukowski. Piotr Stefański zabierając glos 
w dyskusji główna uwagę zwrócił na polityczne i militarne następ­
stwa decyzji NATO o .dozbrojeniu sił nuklearnych w Europie.

Podczas obrad Krzvię Kawalerskie Orderu Odrodzenia Polski otr/v- 
mslłr Izabela Gałuszka i Pucki — zasi”?--! działacze
Sn. Fpkti endiom przyznane zostały Medale 49-lecia Stronnictwa 
Demokratycznego. (—)

KONFERENCJA NA"KOWA HISTORYKÓW
w uniwersytecie im. Adama Mickiewicza w Poznaniu odbyła się 

wczoraj konferencja naukowa pt. „Pogranicze polsko-niemieckie w 
przeszłości i obecnie”, w pierwszym :dniu obrad omówiono ni. in. 
ewolucję stosunków noKito-nipmi^ckich na norraniczu oraz główne 
nrobł-iw nogranicza polsko-niemieckiego po pierwszej wojnie świa­
towej. (zr)

SPOTKANIE *PLIOTEKA°ZY SZKÓŁ WYŻSZYCH
W Riblił>»rre Uniw*< im A^^ma Mickiewicza w Pozraniu roz-

poczęła się wczoraj dwudniowa o gólnopołska sesja naukowa, na któ 
rej przedyskutowany zostanie mod") biblioteki szkoły wyższej. Omó­
wiono m. in. zagadnienia mptodoloęicz.nę pracy nad koncepcja mode­
lu funkcji biblioteki szkoły wyższej, organizację i zaczadzanie siecią 
bibliotek, gromadzenie, opracowywanie i udostępnianie dokumen­
tów, a takż<* badania naukowe i działalność dvdaktvczna. (zr)

PPAWORZADM'-'^ w ZAKŁADACH PRACY
Problemom ugruntowania praworządności oraz kształtowania wła 

O-ńwch stosunków międzyludzkich w zakładach nraev noświecone by­
ło wczorajsze plenarne posiedzenie poznańskiej WRZZ. Stwierdzono, 
że koniecznym jest pogłębianie znajomości praw i obowiązków nra- 
równiczych zarówno wśród administracji przedsiębiorstw jak i załóg. 
Praworządność bowiem tworzącą właściwa atmosferę w zakładzie an­
gażuję i mobilizuje ludzi do należytego wvkonvwania obowiązków 
Przy realizacji przyszłorocznych zadań planu snołeczno-gosnodarczc- 
ro. którego założenia zosfałe zreferowane na plenum, pełna mobi­
lizacja będzie szczególnie potrzebna, (sf)

telefony
donoszą

b- - - wczoraj na parkin­
gu w Nowym Tomyślu zapaliła się 
instancja elektryczna w „Syre­
nie” 105. Samochód zdołano ura­
tować.

|k Wczoraj przy ul. Gąstorow- 
skich 4 w Poznaniu zapalił się 
dach na budynku mieszkalnym. 
Przybyła na miejsce sekcja stra­
ży pożarnej zapobiegła rozprze­
strzenianiu się ognia.

> W miejscowości Sątopy. gmi 
na Nowy Tomyśl (Poznańskie) wy 
buchł pożar w gospodarstwie roi 
nym. Spaliła się obora wraz z wy 
posażeniem. Straty sięgają 100 000 
złotych, (jog)

GŁOS WIELK OPOlSKI

cja 
od 
się 
dla
raz

o ponad 22 procent wyższa 
ubiegłorocznej. Składają 
na nią m. in. obrabiarki 
licencyjnego „Ursusa” o- 
dla „Poloneza”. Fabryka w

pełni realizuje swe zobowiąza­
nia, m. in. z okazji 35-lecia Pol­
ski Ludowej.

„Wiepofama” rozwija rów­
nież działalność eksportową. 
M. in. w tym reku podjęto pro 
dukcję części do obrabiarek
zespołowych dla „Re-
nault”; w ten sposób polski
przemysł obrabiarkowy pó. az.
pierwszy wszedł na rynek; 
francuski, (gra)

Gruntowna odnowa
ołtarza Wita Stwosza

Od początku przyszłego' ro- 
ku — w 490 lat od powstania 
i w 30 lat od zakończfenia o- 
statnich kompleksowych prac
konserwatorskich jedno z.
arcydzieł rzeźby gotyckiej w 
świecie — ołtarz Wita Stwo­
sza w Kościele Mariackim w 
Krakowie przejdzie znów grun 
towną odnowę. Decyzje tę 
oodjał — opierając się na c- 
trzymanych od naukowców in 
formacjach — generalny kon­
serwator zabytków, wicemini 
ster kultury i sztuki — Wi­
ktor 7An.

Dokładne orace badawcze i 
zabezoieczaiace wymagać bę 
dą ustawienia w Kościele Ma 
riackim ooteżnvch rusztowań 
i demontażu drobnych detal’ 
ołtarza Nie • orzewiduje się 
demontażu całości, urace nrzy 
większych figurach orowadzo 
ne będą na miejscu.

Całość prac finansowana bę 
dzie przez państwo. (PAP)

Po niedzielnych wyborach

Portmk^ków
glosowała za prawicą

Niedzielne wybory municypalne 
w Portugalii, według pierwszych 
doniesień, przyniosły zwycięstwo 
prawicowemu „sojuszowi demokra 
tycznemu”. Po obliczeniu 1 083 000 
głosów z 4 042 000 oddanych, 54,6 
procent wyborców opowiedziało 
się za ugrupowaniem prawico­
wym, 26,5 procent za kandydata­
mi partii socjalistycznej. Na zjed­
noczony sojusz ludowy — ugru­
powanie, w którego skład wcho­
dzi Komunistyczna Partia Portu­
galii — padło 14,5 procent głosów. 
Frekwencja wyborcza była stosun 
kowo wysoka. (PAP)

Upowszechnianie muzyki 
tematem warszawskiego kongresu

Blisko 700 delegatów i-za pro 
szonych gości — ludzi, którym 
bliska jest troska o rozwój 
sztuki muzycznej w Polsce i 
jej popularyzację wśród naj­
szerszych kręgów społeczeńs 
twa — uczestniczy w rozpoezę 
tym wczoraj w sali Filharmo 
nil Narodowej w Warszawie 
kongresie upowszechnienia kul 
tury muzycznej. Pierwszej w 
naszym kraju imprezie o po­
dobnym zasięgu, poświęconej 
tej dziedzinie twórczości, i wy 
konawstwa. Celem 2-dniowej 
debaty świata muzycznego jest 
ocena dotychczasowych do­
świadczeń orąz nakreślenie za 
dań, niezbędnych dla pełniej 
szego przybliżenia dorobku na 
szych twórców i artystów no­
wym pokoleniom odbior .ów.

Na otwarcie obrad przybyli: 
zastępca czionka Biura Poli­
tycznego, sekretarz KC PZPR 
— Jerzy Łukaszewicz, sekre 
tarze KC: I sekretarz KW 
PZPR — Alojzy Karkoszka 
oraz Andrzej Werblan, kie­
rownicy wydziałów KC: Kul­
tury — Bogdan Gawroński, 
Organizacji Społecznych, Spor 
tu i Turystyki •— Jerzy Ku-

berski, Pracy Ideowo-Wycho- 
wawczej — Jerzy Muszyński 
oraz Prasy, Radia i Telewizji — 
Kazimierz Rokoszewski, mini 
ster kultury i sztuki — Zyg­
munt Najdowski, przewodni­
czący Komitetu do spraw Ra­
dia i Telewizji — Maciej Szcze 
pański, prezes RSW „Prasa —• 
Książka — Ruch” — Zdzisław 
Andruszkiewicz.

Na porządku dziennym ob* 
rad umieszczono problemy 
wszechstronnie ujmujące za­
gadnienia rozwoju twórczoś­
ci i jej upowszechnienia Przed 
miotem dyskusji, są problemy 
współczesnej twórczości kom­
pozytorskiej ri działalności za 
wodowych placówek muzycz­
nych oraz ich społecznego za­
sięgu, zadania szkolnictwa mu 
zycznego w procesie kształcę 
nia twórców i odbiorców kul 
tury muzycznej, wychowanie 
muzyczne w szkolnictwie ogól 
nokształcącym, społeczny ruch 
kulturalny i jego miejsce w 
kulturze muzycznej, rola pra
sy, radia i telewizji, 
nictw i fonografii w 
waniu zainteresowań 
nych społeczeństwa.

wydaw- 
kształto 
muzycz 
(PAP)

Potężnieje głos protestu W ratownictwie górniczym

Dokończenie ze str. 1

cych do zapobiegania zbroje­
niom, przygotowaniom do no­
wej wojny, a tym samym do po 
szanowania zasad pokojowego 
współżycia narodów i przestrze 
gania ■ międzynarodowego po­
rządku prawnego.

*
Na V plenarnym posiedzeniu 

Rady Głównej Nauki, Szkolnie 
twa Wyższego i Techniki w War 
szawie uchwalono rezolucję, 
w której podkreślono, że ostat­
nia decyzja NATO wzmagająca 
wyścig zbrojeń może prze­
kształcić Europę w ognisko woj 
ny nuklearnej. W imieniu pol­
skich środowisk naukowych i 
gka demickich ''uczestnicy posi e- 
dzenia zadeklarowali swą wolę 
do życia w pokoju, spożytkowa­
nia sił intelektualnych i morał

nego autorytetu nauki i nau­
kowców dla dobra wszystkich 
ludzi, dla szczęścia każdego 
człowieka, który jest najwyż­
szą wartością.

*
Na spotkaniu w dniu 17 bm. 

w Warszawie aktywu Związku 
Zawodowego Pracowników Kul 
tury i Sztuki podjęto rezolucję 
protestacyjną, która odczytana 
została przez solistkę Teatru 
Wielkiego — Urszulę Trawiń- 
ską-Moroz. *

Do narastającej fali protestów 
dołącza swój głos polska mło­
dzież. W Instytucie Fizyki Ją­
drowej w Krakowie podczas se 
minarium poświęconego rozwo­
jowi techniki akceleratorowej 
pracownicy naukowi i technicz 
ni potępili plany państw NATO.

PAP

Propagandowe posunięcia Zachodu
Radio i TV austriacka poin- ujawnia ich szczegóły w prasie

formowały w poniedziałek wie 
czór, powołując się na źródła 
zachodnie w Wiedniu, że delega 
cje państw NATO przedstawiły 
delegacjom krajów socjalistycz 
nych propozycje zawarcia przez 
uczestników rokowań wiedeń­
skich „porozumienia przejścio­
wego" obejmującego wojska 
USA i ZSRR w Europie środko 
wej. Treść tych propozycji nie 
została oficjalnie podana do 
wiadomości, ale strona zachod­
nia — dążąc zapewne do nada­
nia im propagandowego rozgło
su już od dłuższego czasu

Z kroniki sądowej

i w wypowiedziach tóżnyeh po 
lityków.

Analiza tych szczegółów poz­
wala sądzić, że strona zachod­
nia podejmuje manewr będący 
świadomą próbą ograniczenia 
zasięgu rokowań w sprawie 
wzajemnej redukcji sił zbroj­
nych i zbrojeń. Propozycja wy­
cofania z Europy środkowej 
13 000 żołnierzy USA w zamian 
za 30 000 radzieckich nie prze­
widuje równoczesnej redukcji 
żadnych rodzajów uzbrojenia 
— ani konwencjonalnego, ani 
jądrowego. (PAP)

Polska inicjatorem 
doniosłego porozumienia

W poniedziałek w Moskwie 
kierownicy ministerstw i resor 
tów górnictwa węglowego kra 
jów Rady Wzajemnej Pomocy 
Gospodarczej podpisali z ini­
cjatywy Polski porozumienie o 
współpracy w dziedzinie ra­
townictwa przy likwidacji 
skomplikowanych awarii w 
wyrobiskach górniczych.

Współpraca rozwijana w ra 
mach tego porozumienia bę­
dzie służyła udzielaniu sku­
tecznej i wszechstronnej po­
mocy górnikom oraz kopal­
niom poszkodowanym wskutek 
awarii, szybszej likwidacji 
awarii w wyrobiskach i przy 
wracaniu kopalni pełnej mooy 
wydobywczej.

Realizacja porozumień bę­
dzie stanowić doniosły krok 
naprzód we współdziałaniu i 
wzajemnej pomocy dla zwięk 
szenia bezpieczeństwa pracy 
górników. Jest to zarazem 
jeszcze jeden przykład brater 
skiej współpracy krajów so­
cjalistycznych.

Dla rozwiązania problemów 
współpracy, wymiany doświad 
czeń i informacji raz do roku, 
kolejno w krajach, które pod 
pisały porozumienie, odbywać 
się będą narady przedstawi­
cieli górniczych służb ratow­
niczych i kompetentnych in­
stytucji krajów — uczestni­
ków porozumienia. (PAP)

Byli wicedyrektorzy
fabryki „Lech" ukarani

Przed Sądem Wojewódzkim w 
Poznaniu zakończył się proces 
dwóch byłych wicedyrektorów 
Fabryki Galanterii „Lech” w 
Gnieźnie.

Ustalono, źe w latach 1976-1978 
ówczesny zastępca dyrektora do 
spraw ekonomiczno-handlowych 
fabryki „Lech” — Jerzy Tom­
czak (wbrew przepisom, dotyczą­
cym trybu sprzedaży surowca — 
jednostkom gospodarki nieuspo­
łecznionej) spowodował sprzedaż 
4777 kg importowanego z Fran­
cji akrylu — właścicielom pry­
watnych warsztatów rzemieślni­
czych. W rezultacie naraził fahrv- 
kę na szkody (utrata należnej a- 
kumplacji) w wysokości 1,2 min 
złotych. Ponadto od rzemieślnika 
Edwarda N. z Brzeska przyjął 
180 000 złotych w zamian za decy 
zję sprzedaży mu akrylu.

Pełniący w tym samym okresie 
funkcję zastępcy dyrektora do 
spraw techniczno - produkcyj­
nych — Stefan Młynarczyk po­
pełnił podobne przestępstwa, ale 
ich rozmiary były znacznie mniej 
sze (bezprawne przyjęcie korzy­
ści materialnej' w wysokości 4 non 
złotych oraz spowodowanie strat 
w wysokości 371 000 złotych).

Sąd Wojewódzki w Poznaniu 
stwierdziwszy, te do okoliczności 
łagodzących należy zaliczyć m. in., 
pełne ujawnienie przez osk. J. 
Tomczaka okoliczności łapownic­
twa, skazał go na półtora roku 
pozbawienia wolności i grzywnę 
w wysokości 80 000 złotych, a S. 
Młynarczyka na rok pozbawienia 
wolności i 20 000 złotych grzywny.

Wyrok ten nie jest prawomoc­
ny. (ak)

Nhudane porwanie 
króla saudyjskiego?
Amerykańsk’ tygodnik 

„Newsweek” w najnowszym 
wydaniu donosi, że członkowie 
fanatycznej muzułmańskiej 
«ekty, którzy dokonali ataku 
na wielki meczet w Mekce, w 
rzeczywistości zamierzali por­
wać króla Arabii Saudyjskiej 
— Chalida. (PAP)

POGODA
Poznańskie Biuro Prognoz In- 

stytutu Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej przewiduje, na dziś w 
Wielkopolsce zachmurzenie duże

Temperatura maksymalna około 
plus 6 stopni, minimalna od 0 do 
plus 3 stopni.

Wczoraj o godzinie 19 zanotowa 
no następujące temperatury: w 
Poznaniu i Lesznie plus 6 stopni, 
w Kaliszu, Koninie i Pile — plus 
4 stopnie;

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Piotr Borowicz. A
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Zasady polityki wyznaniowej
Pjlityka wyznaniowa rea­

lizowana w Polsce Ludo 
wej opiera się na szere­

gu fundamentalnych zasad, 
znajdujących swój wyraz w 
konstytucyjnych normach 
prawnych, regulujących stosun 
ki pomiędzy państwem a Koś­
ciołami i związkami religijny­
mi oraz w działalności prak­
tycznej, w której te podstawo 
we normy są konsekwentnie 
wcielane w życie.

Od samego początku swego 
istnienia nasze państwo ludo­
we kierowało się zasadą tole­
rancji i stosowało ją z najlep­
szej woli w swej polityce 
względem Kościoła i ludzi wie 
rżących. U podstaw tej polity 
ki leżała zawsze tendencja do 
zagwarantowania wszystkim 
obywatelom, wolności sumie­
nia i wyznania. Gwarancję in 
stytucjonalną tego uprawnie­
nia stanowi rozdział Kościoła 
od państwa. Państwo nie czy­
ni żadnego rozróżnienia pomię 
dzy różnymi wyznaniami i kie 
ruje się wytyczną, że przyna­
leżność do jakiegoś wyznania 
religijnego nie może być po­
wodem dyskryminacji ani u- 
przywilejowania dla nikogo. 
Ustalono, że wszyscy obywate­
le mają prawo do swobodne­
go wyznawania swej wiary 
lub nie wyznawania żadnej i 
że wszystkie wyznania są rów 
ne wobec prawa. Podkreśla- 
się przy tym nieustannie, że 
prawo obywatela do indywi­
dualnej wolności sumienia i 
wyznania oznacza obowiązek 
respektowania wolności sumie 
nia i wyznania każdego inne­
go obywatela. Zapewnienie wy 
znawcom wszystkich religii o- 
raz niewierzącym pełnej rów­
ności wobec prawa, zarówno 
pod względem czysto praw­
nym jak i praktycznym, było 
trzeba to podkreślić, jednym 
z największych sukcesów, o- 
siągniętych przez Polskę Ludo 
wą już w pierwszych latach 
jej istnienia. Po raz pierwszy 
w historii Polski zasady wol­
ności sumienia i tolerancji 
religijnej zaczęły być urzeczy 
wistniane konsekwentnie i do 
głębnic.

Oczywiście, zasady wolności 
sumienia, równości wyznaw­
ców wszystkich religii wobec 
prawa oraz tolerancji religij­
nej były proklamowane już w 
przeszłości. Wystarczy przy- 
pomnieć polskie Odrodzenie i 
Oświecenie. Ale ich realizacja 
nigdy nie została doprowadzo­
na do końca. Dopiero w Pol­
sce Ludowej idee tolerancji z 
okresu Odrodzenia i Oświece­
nia znalazły wreszcie zastoso­
wanie w praktyce.

Polska Ludowa przyoblekła 
więc w konkretną formę naj­
bardziej szlachetne i najbar­
dziej wzniosłe hasła nakazu 
tolerancji i wolności sumienia, 
sformułowane, lecz nie zreali­
zowane w naszej przeszłości. 
Nowa Polska, naturalnie spad­
kobierczyni humanistycznych 
tradycji, nic tylko pragnęła 

związać się z odwiecznymi war 
teściami narodowego dziedzi­
ctwa, lecz poza tym uczyniła 
ogromny krok naprzód, urze­
czywistniając swe najlepsze 
idee tolerancji religijnej współ 
ne dla całej ludzkości. Fakt 
ten znalazł swój wyraz w no­
wym porządku prawnym, w 
którym problemy obywatel­
skiego współżycia między oso­
bami, wyznającymi różne 
orientacje światopoglądowe i 
religijne, zostały rozwiązane 
na podstawie nowoczesnych i 
humanistycznych norm praw­
nych, a przede wszystkim w 
działalności praktycznej pań­
stwa, partii, stronnictw poli­
tycznych i organizacji społecz­
nych.

Rozdział Kościoła od pań­
stwa obowiązuje już w więk­
szości krajów świata i wytrzy 
mai próbę życia zarówno u 
nas, jak i w wielu państwach, 
w których obowiązuje od dzie 
siątków lat. Praktyka społecz­
na wykazała, że rozdział Koś 
cioła od państwa przynosi ko­
rzyści i państwu, i Kościołowi, 
ponieważ jest jednym z waż­
nych elementów demokratyza 
cji życia publicznego.

Zapis wolności sumienia i 
wyznania w Konstytucji PRL 
(art. 82) brzmi następująco: 
„Polska Rzeczpospolita Ludo­
wa zapewnia obywatelom wol 
ność sumienia i wyznania. Ko 
ściel i inne związki wyznaniu 
we mogą swobodnie wypełniać 
swoje funkcje religijne. Nie 
wolno zmuszać obywateli do 
niebrania udziału w czynnoś­
ciach lub obrzędach religij­
nych. Nie wolno też nikogo 
zmuszać do udziału w czynno­
ściach lub obrzędach religij­
nych. Kościół jest oddzielony 
od państwa”.

Rozdział Kościoła od pań­
stwa jest jednym z niezbęd­
nych warunków wcielania w 
życie z>asady równouprawnie­
nia wyznawców różnych reH- 
gii i światopoglądów. Jeśli tył 
ko jeden Kościół zyskuje w 
takim lub innym kraju rangę 
Kościoła państwowego, uprzy­
wilejowanego (np. w Polsce 
przed wojną), wówczas wyz­
nawcy innych kościołów i 
związków religijnych oraz bez 
wyznaniowcy są siłą rzeczy 
spychani do roli drugorzęd­
nych obywateli. Konsekwent­
ne oddzielenie wszystkich koś 
ciołów i wyznań religijnych 
od państwa jest również wa­
runkiem tolerancji światopo­
glądowej. Tylko państwo świe­
ckie może traktować wszyst­
kich obywateli na równi, re­
prezentować ich interesy bez 
względu na ich zaangażowa­
nie wyznaniowe i światopoglą 
dowe oraz przyczynić się do 
takiego układu stosunków mię 
dzyludzkich, w którym różni­
ce światopoglądowe nie powo­
dują rozbicia społeczeństwa, 
złączonego wspólnym intere­
sem nadrzędnym.

Wolność sumienia i wyzna­
nia oznacza, że przekonania re 

ligijne oraz praktyki kultowe, 
a także niewyznawanie żad­
nej religii i nieuczestniczenie 
w obrzędach religijnych, uzna 
ne sa przez Konstytucję jako 
prywatne sprawy obywateli.

Polska Ludowa poczyniła 
olbrzymi krok naprzód, przej­
mując najcenniejsze doświad­
czenia krajów, które urzeczy­
wistniły zasadę wolności su­
mienia. Wprowadzeniu nowo­
czesnych norm prawnych, re­
gulujących stosunki- między 
ludźmi w dziedzinie wyznanio 
wej, towarzyszy u nas prakty­
czna działalność wychowaw­
cza państwa, partii, stronnictw 
politycznych i organizacji spo­
łecznych, nacelowana na przy 
swojenie społeczeństwu nowej 
kultury współżycia.

Kościół rzymskokatolicki w 
ciągu wieków przeciwstawiał 
się zasadzie rozdziału Kościoła 
od państwa, lecz ostatnio, pod 
wpływem reform dokonanych 
na II Soborze Watykańskim 
(1962 — 1-965) w określonej 
formie zasadę tę zaaprobował. 
Oto niektóre ustalenia soboru 
w tej sprawie: „Kościół w żąd 
nym wypadku -nie chce się 
wtrącać w rządy ziemskiego 
państwa. Nie żąda dla siebie 
żadnej innej prerogatywy 
prócz tej, aby z pomocą Bożą 
mógł służyć ludziom miłością 
i wiernym posługiwaniem”*'). 
„Właściwe posłannictwo, jakie 
Chrystus powierzył swemu Ko 
ściołowi, nie ma charakteru po 
lit ycznego, gospodarczego czy 
Sitołecznego; cel bowiem, jaki 
Chrystus nakreślił Kościoło­
wi, ma charakter religijny"**). 
W dyskutowanym na Soborze 
tzw. schemacie XIII określają 
cym miejsce Kościoła w świę­
cie współ czesnym stwierdzo­
no: „Kościół naucza również, 
że władze zarówno duchowe, 
jak i doczesne muszą być od­
dzielone od siebie i że chrześ 
eijanie są związani sprawiedli 
wymi zaleceniami władz do­
czesnych c.r-

Nie trzeba dodawać, że ta­
kie wskazania soborowe ułat­
wiały dokonywanie rozdziału 
Kościoła od państwa w kra­
jach, w których Kościół byl 
w ciągu wieków ściśle z pań­
stwem związany (np. ostatnio 
w Hiszpanii), jak również u- 
trwalanie rozdziału tam, gdzie 
przeprowadzony został już 
dawniej:

Trzeba jeszcze dodać, że 
Jan XXIII — zgodnie z du­
chem tolerancji — zalecał ka­
tolikom, iż „winni przyjąć po 
stawę pełną obiektywnej życz 
liwości dla poglądów innych, 
nie starać się obracać wszyst­
kiego na własną korzyść, oka 
zywać gotowość do lojalnej 
współpracy w dążeniu do osią­
gnięcia wspólnymi siłami te­
go. co jest dobre z samej swej 
natury, albo te> do dobrego 
prowadzi” (z encykliki „Mater 
et Magistra”).

Podstawowym kryterium o- 
Dokońc zenie na str. 4

STANISŁAW MARKIEWICZ

Jest ich w Poznaniu niemal 
40: instytutów, zjednoczeń, o- 
środków badawczych, biur, la­
boratoriów, krajowych związ­
ków spółdzielni. A wszystkie 
te placówki mają zasięg p o - 
nadwojewódzki , lub 
ogólnopolski. Nad czym 
się tam pracuje? Czego kraj i 
społeczeństwg mogą się po 
nich spodziewać? Jakie kon­
cepcje rozwojowe i organiza­
cyjne dominują w pracy oma 
wianych jednostek. O i m p u I 
s a c h płynących z Poznania 
na region i kraj, impulsach po 
mocnych w dalszym rozwoju 
społeczno-gospodarczym Pol- 
ski informują w cyklu publika­
cji „Głosu" przedstawiciele roz 
maiłych dziedzin naszego ży­
cia.

Naszym dwudziestym 
pierwszym rozmówcą jest 
dr Marian Mączyński, kierow­
nik Centralnego Laboratorium 
Przemysłu Ziemniaczanego, 
jedynej tego typu placówki w 
kraju.

— Polska jest potęgą ziem­
niaczaną. W żadnym kraju na 
świecie produkcja ziemnia­
ków w przeliczeniu na jednego 
mieszkańca nie jest tak wiel­
ka jak u nas. Mimo nie kwes 
tionowancj pozycji w świecie, 
konsumenci mają jeszcze pra 
w« uważać, że nie w pełni 
wykorzystujemy ten surowiec 
w jadłospisie. Zbyt mało jest 
ciekawych i urozmaiconych 
przetworów. Daleko nam w 
tym zakresie do tego, co ofe­
ruje na przykład przetwórstwo 
w innych krajach.

— Spożycie ziemniaków w 
Polsce jest bardzo duże i wy­
nosił rocznie około 170 kilogra 
mów na osobę. Wprawdzie sys 
tematycznie ono maleje, ale 
nadal ziemniaki zachowały i z 
pewnością długo jeszcze zacho 
wają swą pozycję podstawo­
wego składnika naszego wyży 
wierna. Pokrywają one oko­
ło 10 procent naszych kalo­
rycznych potrzeb, dostarczając 
jednocześnie cennych dla or- 
ganiamu witamin C, PP, B; 
biologiczna wartość białka za 
wartego w ziemniaku jest wyż 
sza od innych białek roślin­
nych'.1 ‘ '

W Polsce, podobnie jak to 
miało miejsce w innych kra­
jach, obserwuje się również 
zmiany w strukturze spożycia 
ziemniaków. W ślad za wzros 
tern standardu życiowego roś 
nie udział w diecie ziemnia­
ków przetworzonych, znacznie 
łatwiejszych w przygotowaniu, 
mniej pracochłonnych. W 
dziedzinie tej. krajowy prze­
mysł ziemniaczany szybko na­
drabia znaczne opóźnienia. O- 
becnie przemysł ziemniaczany 
produkuje już dość szeroki a- 
sortyment uszlachetnionych 
wyrobów ziemniaczanych. Jest 
to między innymi błyskawicz­
ne puree, granulat i aglomerat 
czyli produkty znacznie łat­
wiejsze w przygotowaniu, niż 
dotychczas produkowane płat 
ki ziemniaczane i powstał ca­
ły asortyment mieszanek — 
na placki ziemniaczane, klus­
ki, knedle, frytki. Grysik ziem 
maczany jest ponadto podsta­
wowym surowcem do produk 
cji przez chłodnictwo wyrobów 
mrożonych z ziemniaków, jak

IMPULSY

Ziemniak
przeobrażony

kotlety, pyzy i placki ziemnia 
czane. Z kolei suszona kostka 
ziemniaczana jest podstawo­
wym składnikiem sałatek, a 
także konserw warzywnych i 
zup.

— Czy te produkty zaspoka­
jają wszystkie potrzeby konsu 
mentów?

— Nadal udział produkcji 
uszlachetnionych wyrobów 
z ziemniaka jest nieznaczny. 
Celem naszych prac jest uzu- 
pełnienie- rynku o dalsze wyro 
by. Z opracowanych już propo 
zycji na uwagę zasługuje błys 
kawiczna zupa ziemniaczana. 
Produkt godny polecenia z u- 
wagi na swe wartości smako­
we oraz łatwość przyrządza­
nia. Z krajowych suszonych 
ziemniaków opracowano zes­
taw na zapiekankę ziemniacza 
ną. W najbliższym czasie prze 
widujemy wdrożenie różnych 
kompozycji smakowych puree 
ziemniaczanego. Opracowano 
już technologie produkcji czip 
sów ziemniaczanych — krojo­
nych w plasterki i mrożonych 
ziemniaków. Fabryka „Spo- 
masz” we Wronkach opraco­
wuje linię technologiczną dla 
tej produkcji.

— Zaczęliśmy naszą rozmo­
wę od spraw, które interesują 
konsumentów, oczekujących po 
jawienia się w sklepach no­
wych i łatwiejszych w przy­
rządzaniu przetworów'. Wyro­
by rynkowe to jednak tylko 
fragment waszej działalności. 
Jakie zatem inne tematy naj­
częściej przewijają się w pra­
cach prowadzonych w labora­
torium?

— Zajmujemy się przetwór­
stwem ziemniaka i skrobi o- 
raz zagadnieniami pokrewny­
mi. Prace obejmują między im 
nymi ocenę surowca w zależ­
ności od przeznaczenia go na 
różne cele przetwórcze; a także 
technologię przerobu ziemnia­
ków na krochmal oraz wyroby 
spożywcze. Pracujemy nad za 
gadn.ien.iami związanymi z hy 
drolizą skrobii i jej modyfika 
cją na różne preparaty. Zajmu 
jemy sę utylizacją odpadów i 
ścieków • przemysłu ziemnia­
czanego. W ciągu kilkunastu 
lat w laboratorium opracowa­
no około 30 nowych technolo­
gii-

— Jakie przygotowane lub 
planowane przedsięwzięcia u- 
ważacie za najważniejsze dla 
przyszłości przemysłu ziemnia 
czanego? Czy przy ich realiza 
cji laboratorium współpracuje 
z innymi placówkami badaw­
czymi?

— Oczywiście mamy taką 
współpracę. Dla przykładu po­
dam tylko, że od lat wespół z 
Instytutem Ziemniaka w Bo­
ninie koło Koszalina i Central 
nym Ośrodkiem Badań Roślin 
Uradnych >• Słupcy prowadzi 
my systematyczną ocenę no­
wych rodów ziemniaka. Wyni 
ki nasze wykorzystywane są 

przy kwalifikacja, rodów do 
dalszej hodowli lub przy decy 
zji o wpisaniu do rejestru od­
mian. Jeśli chodzi o inne ba­
dania to w zakresie krochmal- 
nictwa na pierwszy plan wysu 
wa się zagadnienie technologii 
o zmniejszonym zużyciu wody. 
Nakazem chwili jest opraco­
wanie technologii umożliwia­
jącej kilkakrotne zmniejsze­
nie zużycia wody n® jednostkę 
produkcji i ograniczenie ście­
ków.

Pilnej modernizacji wymaga 
ją oddziały produkcji hydroli 
zatów skrobiowych. W ra­
mach prowadzonych prac przy 
gotowano j uż automatyczną 
stację konwersji skrobi oraz 
stację magazynowania i trans­
portu syropu luzem. Pozostaje 
w naszych badaniach opraco­
wanie i konstrukcja stacji wy 
parnej oraz filtracji. W zakre­
sie hydrolizy skrobi zajmuje­
my się szerszym wprowadze­
niem technologii enzymatycz­
nych.

Daleko zaawansowane są 
prace nad odzyskaniem białka 
z wód sokowych ziemniaka, 
które są produktem odpado­
wym w przerobie ziemniaków 
na krochmal. Odzyskanie biał 
ka pozwoli z jednej strony na 
otrzymanie cennego składnika, 
a z drugiej strony ułatwi pro­
wadzenie procesu wymycia 
krochmalu i zmniejszenie za­
nieczyszczenia ścieków.

— Jakie przyczyny zadecydo 
wały o utworzeniu laborato­
rium w Poznaniu?

— W północno - zachodnim 
regionie kraju zlokalizowanych 
jest 60 procent wszystkich kra­
jowych zakładów przetwór­
stwa ziemniaczanego. Poznań 
z silnym zapleczem nauko­
wym jest od lat niekwestiono 
wanym w kraju centrum prze , 
mysłu ziemniaczanego. Tutaj « 
md siedzibę nasza jednostka 
nadrzędna czyli Zjednoczenie 
Przemysłu Ziemniaczanego, tu 
też od 1962 roku działa nasze 
laboratorium. Obecnie zatrud­
niamy 57 osób, w tym 13 pra­
cowników naukowo - badaw­
czych. Laboratorium bardzo 
silnie związane jest z regionem 
Wielkopolski. Zlokalizowane 
tutaj zakłady są dla nas poligo 
nem doświadczalnym. To na 
terenie Wielkopolskiego Przed 
siębiorstwa Przemysłu Ziem­
niaczanego w Luboniu posia­
damy swoją halę doświadczal­
na i część oracowni.

Można Dowiedzieć, że więk­
szość naszych opracowań i tę 
chnołogii wyrobów znanych 
szerokim rzeszom konsumen­
tów przechodzi próby w zakła 
dach na terenie Wielkopolski. 
Bliskość tego przemysłu i co- 
drienne z nim kontakty bar­
dzo ułatwi?ja nam prace.

Rozmawiał

MAREK PRZYBYLSKI

Dodatkowa produkcja... MUZYKA

...na rynek krajowy, to obecne zadanie Fabryki Koronek „Wisan" w 
Brzozowie (woj. krośnieńskie). Ponad plan dostarczy ona w tym ro­
ku 70C 000 m koronek. Na zdjęciu — przy automacie do wytwarza- 

' nia koronek.
CAF — fot. — Lokaj

„Prezentacje” oraz Schola cantorum
Kolejną inicjatywę podjęły 

wspólnie Państwowa Filhar 
monia oraz Teatr Wielki

im. Stanisława Moniuszki w Pozna 
ntu. Jest nią cykl koncertów pod 
nazwą „Prezentacje". W ten spo 
sób stworzona została dodatkowa 
okazja posłuchania poznańskich 
nstrumentalistów i wokalistów. 
Nd drugim tego rodzaju koncer­
cie we wtorek w Sali Malinowej 
Pałacu Działyńskich wystąpili od 
niedawna osiadły w naszym mie 
ście kontrabasista Piotr Czerwiń­
ski oraz młody bas operowy — 
Marek Kępczyński.

Rzadka to okazja słuchania kon 
trobasu jako instrumentu solowe­
go, tym większa satysfakcja, kie 
dy mamy do czynienia z wykona 
niem znakomitym. A taką była 
właśnie gra Piotoa Czerwińskiego

— absolwenta Moskiewskiego 
Konserwatorium i zdobywcy brą­
zowego medalu na Międzynarodo 
wym Konkursie Kontrabasistów w 
Genewie. Niezwykle nośny 
dźwięk, niemal bezbłędna techni 
ka zarówno prowadzenia smycz­
ka jak i lewej ręki w połączeniu z 
muzykalnością sprawiły, iż występ 
Piotra Czerwińskiego stał się je­
go sukcesem. Usłyszeliśmy część 
pierwszą Suity w starym stylu — 
Preludium Hansa Fryby ar oz bar 
dzo trudny technicznie Koncert na 
kontrabas kompozytora estońskie 
go Eduarda Tubina. W Koncercie 
soliście towarzyszył na fortepia­
nie Jan Paradowski.

Po przerwie wspólnie z piani­
stą Jackiem Polańskim wystąpił 
Morek Kępczyński. Przedstawił on 
zróżnicowany repertuar pleśni i

arii. Od arii Rafaela z oratorium 
„Stworzenie świata" Józefa Hayd 
na przez między innymi pieśni: 
„Der Tod und dos Maedchen" 
(Śmierć i dziewczyna) Franciszka 
Schuberta do arii Kończaka z ope 
ry Aleksandra Borodina „Kniaź 
Igor". Młody śpiewak posiada 
dość silny, o rozległym i brzmią­
cym niskim rejestrze bas. Pewne 
niedostatki dają się zauważyć w 
rejestrze wysokim (brak swobo­
dy, mniejsza pewność intonacyj­
na), które przy odpowiedniej ko­
rekcie technicznej są do uniknię­
cia.

Zupełnie inny charakter posia­
dał czwartkowy koncert w auli Ze 
społu Szkół Muzycznych nr 1 re­
prezentacyjnego artystycznego ze 
społu działającego przy Komen­
dzie Chorągwi Związku Harcer­

stwa Polskiego w Poznaniu — 
„Schoła cantorum". Odbył się on 
bowiem w 10-lecie pracy arłystycz 
nej dla Związku Harcerstwa Pol­
skiego kierownika artystycznego 
i dyrygenta zespołu — Jadwigi Ga 
łęskiej-Tritt. Program koncertu był 
prezentacją dorobku artystyczne­
go chóru i zawierał pozycje bar­
dzo zróżnicowane stylistycznie, 
między innymi fragmenty „Serena 
dy harcerskiej" Mieczysława Ma­
kowskiego oraz „Stabat Mater” 
Giovanniego Battisty Pergo- 
lesiego. Zespół może pochwalić 
się już kilkoma wyróżnieniami na 
Konkursach Chóralnych. Walora­
mi chóru są między innymi jego 
pewność intonacyjna, wyrówna­

nie barwy poszczególnych głosów, 
a także dobra dykcja. Najciekaw 
szym było wykonanie kompozy­
cji Zoltana Kodaly'a „Noc w gó­
rach". Koncert Galowy, komenło 
wany przez Zdzisława Dworzeckie 
go nagrodzony był przez pubiiese- 
ność gorącymi oklaskami.

JANUSZ KEMPIŃSKI
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Państwa RWPG rozwijają
transport rurociągowy

y 18 grudnia br. mija 20 lat 
od podpisania między rząda­
mi Polski. ZSRR. NRD, CSRS 
i Węgier porozumienia o bu­
dowie ropociągu „Przyjaźń”. 
Decyzja ta zapadła podczas 
X sesji RWPG w 1958 r., a po 
rozumienie z grudnia 1959 r. o- 
kreśliło warunki realizacji bu 
dowy.

Ta pierwsza wspólna inwe­
stycja kilku krajów RWPG 
powstawała na zasadach koo­
peracji. Związek Radziecki do 
starczył większość rur, spe­
cjalne maszyny i aparaturę do 
prac montażowych. Rur do­
starczyły również Polska. NRD 
i Czechosłowacja. NRD zapew

Zaniepokojenie i niepewność Włochów:

„Krajowi grozi gwałtowny 
upadek ze znacznej wysokości
W jednej z głośnych komedii 

francuskich autorów Flerse’a i 
Caillaveta pewien młody czło­
wiek zapytany, co myślał. spa­
dając z okna szóstego piętra ńa 
brukowane podwórko paryskiej 
kamienicy, odparł: Myślałem, 
oby to trwało jak najdłużej, oby 
to trwało jak najdłużej. Nastro 
je panujące z końcem roku 1979 
w słonecznej Italii w pewnym 
stopniu odpowiadają temu żar­
tobliwemu stwierdzeniu. Poczu 
cie, że w wielu zasadniczych 
sprawach krajowi grozi gwał­
towny upadek ze znacznej wy­
sokości jest dość powszechne, 
pomimo filozoficznego optymiz 
mu przeciętnego Włocha.

Życie gospodarcze toczy się 
tutaj w rytmie zdrowego orga­
nizmu. Jednakże wzrost wydaj 
ności i konkurencyjności jest 
znacznie mniejszy od konieczno 
ści narzucającej się w związku 

■■wwzro stem w br. o 70 procent 
ceny ropy naftowej, której Italia 
importuje ponad 100 min ton, 
nie mając prawie własnych su­
rowców energetycznych. Ko­
nieczność zrównoważenia rosną 
cym ekspertem coraz większe­
go ciężaru zakupu ropy powo­
duje szereg groźnych skutków. 
Pierwszemu z nich na imię in­
flacja, która w br. spowodowa­
ła podniesienie się przeciętnych 
kosztów utrzymania o ponad 20

Awaria elektrowni w USA Kraków ma
Pary radroaMme 
skaziły atmosferę

Wada w funkcjonowaniu elek­
trowni atomowej „Yankee’’ w a- 
merykańsklm stanie Connecticut
spowodowała przedostanie 
atmosfery radioaktywnej 
Przedstawiciel komisu do 
przepisów nuklearnych 

się dc 
nary, 

spraw 
.(NP.C)

określił tncydent lako „drobny” 
stwierdził iż poziom radioaktyw 
ności w atmosferze powinien w 
ciąg’-’ 4? godzin powrócić do nor 
my Bezpośrednie po awarii, ra- 
dioaktywność atmosfery przewyż­
szała dopuszczalne normy o 40 
procent. Żaden z pracowników ę- 
lektrowni nie został napromlen.io 
wany t zatrzymano pracy re­
aktora.

Przyczyna awarii był nadmier­
ny wzros*  ciśnienia w komorze 
skraplania. W rezultacie zawór bez 

• pieczeństwa komory pozostawał 
zbyt długo otwarty. (PAP)

*) Synopsa tekstów Soboru Wa 
tykańskiego II, Pallotinum, Po­
znań — Warszawa 1970, s. 852.

♦*) Tamże, s. 905.

HUMOR 

— Myjecie okna w domu?
— Tak, ale przynieście je tu.

niła urządzenia stacji pomp, 
Węgry opracowały produkcję 
urządzeń automatyzacji. Cze­
chosłowacja dostarczyła ar­
maturę liniową i stacyjną.

Rurociąg „Przyjaźń” należy 
do największych na świecie. 
Jego długość wynosi 5 400 km, 
z czego na terytorium ZSRR 
przypada 3 700 km. Polski — 
656 km, CSRS — 826. Węgier 
— 130 i NRD 27 km. Bierze 
on swój początek w obwodzie 
kujbyszewskim. przecina euro 
pejska część Związku Radziec 
kiego w kierunku na zachód, 
w mieście Mozyrz rozgałęzia 
się w dwóch kierunkach — na 
północ do Polski i NRD oraz 

procent; drugiemu zaś — bez­
robocie.

Gospodarka jest jednak jas­
nym, pomimo wszystko, punk­
tem włoskiego życia publiczne­
go. Poczucie niepewności, a na 
wet przewidywania gwałtow­
nych wstrząsów wiąże się prze 
de wszystkim z nasilająca się 
coraz bardziej falą terroryzmu 
Rząd podejmuje coraz dalej idą 
ce kroki w celu zwalczenia prze 
stępczości tego typu. Kroki te 
sprowadzają się do rozbudowy­
wania sił policji i bezpieczeń­
stwa i zwiększania ich ustawo­
wych uprawnień.

Inna przyczyna zaniepokoje­
nia i niepewności, to fakt, że 
Włochy są, aby użyć określenia 
tutejszej prasy krajem „nie do 
rządzenia” Rząd premiera Cos 
sigi, powołany latem br. po kry 
zysie trwającym przez wiele 
miesięcy, chwieje się z dnia na 
dzień bardziej, będąc atakowa­
ny nie tylko przez opozycję, ale 
przez popierających go teore­
tycznie socjalistów i niektóre od 
łamy czołowej partii rządzącej 
— chadecji.

Reformy są konieczne, kto 
jednak ma je przeprowadzić, je 
żeli rząd przy każdej kontro­
wersyjnej sprawie ponosi poraź 
ki w parlamencie i jest już pra­
wie pewne, że upadnie za kilka 
dni czy tygodni? (PAP)

instytut kardiologii
Po trwających 9 miesięcy 

irzygotowaniach organizacyi 
nych otwarto 17 bm. w Krakr 
wie Instytut Kardiologii Aka­
demii Medyczne! im. Mikołai-
Kopernika. w skład 
weszły dotychczasowe 
kardiologiczne AM 

któro^r 
klin i'*

i cześć
miejskiej bazv szpitalnej. In- 
stvtut prowadzić będzie swa 
działalność nonrzez 9 klinik I 
zakładów, obejmując opieka 
kardiologiczną makreregiou 
nołudniowb - wschodniej Pol­
ski zamieszkały orzez 6 min o- 
sób w 8 województwach.

(PAP) 

na południe do — Czechosło­
wacji i Węgier.

Równolegle z budową ropo 
ciągu „Przyjaźń” powstały w 
poszczególnych krajach wiel­
kie kombinaty petrochemiczne: 
w Polsce w Płocku, w NRD — 
w Schwedt. w CSRS — w Bra 
tysławie i na Węgrzech — w 
Szazhalombatte.

Transport rurociągowy oka 
zał się najtańszy i najbardziej 
niezawodny. Nieczuły jest ani 
na wielkie mrozy i śniegi, ani 
na upały Te m. in. jego za­
lety zadecydowały, że kraje 
RWPG bez przerwy rozbudo 
wują ten system transportu 
zarówno we własnych krajach, 
jak r w skali RWPG. (PAP)

Bezskuteczne poszukiwania 
zaginionych rybaków

Już czwartą dobę trwa ak­
cja poszukiwania łodzi rybac­
kiej „Dzi-90” z Dziwnowa 
(Szczecińskie) z dwoma ryba­
kami na pokładzie; łódź zagi­
nęła u zachodnich wybrzeży 
Bałtyku na wysokości Wisełki. 
W akcji uczestniczą jednostki 
Polskiego Ratownictwa Okreto 
wego „Sztorm”. „Mistral”, „Ro 
somak” helikopter, a także 
nr^enływaiace w pobliżu stat­
ki handlowe.

14 bm. c-kolo godz. 8 rano 
dostrzeżono czerwone rakiety 
bedące sygnałem wzywania po 
mocy. Podjęto natychmiastowa 
akcje ratowniczą. Po sprawdzę 
niu okazało się, że w bazie ry 
backiej w Dziwnowie bra- 
kuje jednostki

na
rybackiej 
pokładzie

rybacy z tej
„Dzi - 90”.
której dwaj
miejscowości wypłynęli na po­
łów’.
- Dotychczasowe poszukiwa­
nia nie przyniosły — jak na ra 
zie — rezultatu. (PAP)

Zasady polityki
wyznaniowej

Dokończenie ze str 3
■ obywatela jest wartość :eny

iego zaangażowania społeczne­
go. pracy zawodowej, nauki i 
wal if ikacj i. spożytkowanych 

dla dobra kraju i stwarzają­
cych Polsce szanse wszech­
stronnego rozwoju.

Z kolei przestrzeganie, krze- 
wienie i realizowanie tak bar 
dzo zakorzenionych w naszych 
dziejach idei tolerancji, jest 
tak samo obowiązkiem oań- 
dwa organizacji społecznych, 
związków wv?.naniowych. jak 
■ każdego obywatela z osobna.

„Państwo nasze — mówił 30 
-zerwca 1977 roku w Sejmie 
Edward Gierek — konsekwent 
nie przestrzega konstytucyjnej 
zasady wolności sumienia i 
wyznania. Wszyscy powinniś­
my dbać o to aby stosunki 
między ludźmi, o różnych po­
madach na rełigię cechowała 
•olerancja, która należy do 
•obrych tradycji naszego naro 
du”.

Idea jedności wierzących i 
niewierzących jest głoszona od 
Pierwszych dni Polski Ludo- 
wej W dokumentach progra­
mowych partii i Frontu Jedno 
sc Narodu, w deklaracjach 
najwyższych władz państwo­
wych podkreśla się nieustan­
nie potrzebę zgodnego współ­
działania obywateli wierzą­
cych i niewierzących w budo­
wie lepszego jutra naszego kra 
i u

Wspólna 1 zgodna działal­
ność ludzi wierzących i nie­
wierzących na rzecz budowy 
socjalizmu jest cennym i god­
nym uwagi osiągnięciem w po 
tiad trzydziestopięcioletniej hi 
norii Polski Ludowej. Ludzie 
wierzących nie widzą już dzi­
siaj jakichkolwiek sprzeczno­
ści między swoimi przekona­
niami religijnymi a pracą na 
rzecz socjalizmu. Oczywisty 
stał się fakt, że przeważającej

Pełna moc
najnowszego bloku 

„Kozienic“ „
Najnowszy drugi blok ener­

getyczny o mocy 500 MW w 
elektrowni „Kozienice” wczo­
raj w godzinach wieczornych 
osiągnął pełną swą moc — 
500 MW. Turbina tego bloku 
została po raz pierwszy „za­
kręcona” 4 grudnia br.; syn­
chronizację z państwową sie 
cią energetyczną przeprowa­
dzono w nocy z 5 na 6 bm., a 
następnie zaledwie w 10 dni 
blok, ten który wystartował 
od 100 MW osiągnął pełną swą 
moc.

Bloki energetyczne tej kia 
sy co kozienicka „pięćsetka” 
mają okresy od synchroniza­
cji do osiągnięcia pełnej mocv 
trwające od kilku miesięcy da 
dwóch lat, toteż zespół specja 
listów elektrowni „Kozienice” 
niewątpliwie może poszczycić 
się sukcesem w dziedzinie e- 
fektywności rozruchu. .

PAP

Ponad 20 miliardów
społecznych złotówek 
na ochronę zdrowia
Od powstania Narodowego 

Funduszu Ochrony Zdrowia w 
1973 r. do końca listopada br. 
zebrano ogółem 20,7 mld zł. 
■Było to możliwe dzięki ofiar­
ności całego społeczeństwa, a 
zwłaszcza pracowników gospo­
darki „uspołecznionej, którzy 
wnieśli ponad połowę tej kwo 
ty.

Powszechne świadczenia spo 
łeczeństwa umożliwiły rozwi­
nięcie szerokiego frontu robót 
budowlanych obiektów służbv 
zdrowia i opieki społecznej 
Tylko w bieżącym roku prze­
kazanych zostanie do użytku 
m. in. 41 ośrodków zdrowia 
na wsi, 11 przychodni w mia­
stach oraz 1000 łóżek szpital­
nych. (PAP) 

większości obywateli Polski 
Ludowej w istotnych spra­
wach nic nie dzieli a wszystko 
łączy.

W Wytycznych Komitetu 
Centralnego na VIII Zjazd 
PZPR znajdujemy następujące 
pryncypialne stwierdzenie: 
..Polska Ludowa jest wspól­
nym j najwyższym dobrem 
wszystkich Polaków, którzy 
skupieni we Froncie Jedności 
Narodu budują swą pracą jej 
pomyślność.

Umacnianiu jedności narodu 
w procesie socjalistycznego bu 
downictwą służy polityka wy­
znaniowa naszego państwa. 
Wychodzi ona z konstytucyj­
nych norm wolności sumienia 
i oddzielenia Kościoła od pań­
stwa, swobody wierzeń rełigij 
nych. Polityka ta sprzyja 
zgodnemu współżyciu ludzi w 
duchu tolerancji niezależnie 
od ich stosunku do religii o- 
raz współdziałaniu Kościoła z 
państwem w realizacji waż­
nych celów narodowych.

Dobro Ojczyzny, jej bezpie­
czeństwo i pozycja na arenie 
międzynarodowej, obrona po­
koju. urzeczywistnianie idea­
łów sprawiedliwości społecz­
nej i humanizmu, umacnianie 
materialnych i kulturalnych 
osiągnięć narodu — to warto­
ści. które określają platformę 
współdziałania wszystkich oby 
wateli naszego kra ju”.

Potwierdzono w ten sposób 
generalne założenia polityki 
wyznaniowej Polski Ludowej, 
które są konsekwentnie wciela 
ne w życie i pozostają nie­
zmiennie trwałą cechą życia 
społecznego w naszym kraju.

STANISŁAW MARKIEWICZ

Spotkanie poznańskich olimpijczyków
Wczoraj w Pałacu Działyń- 

skich w Poznaniu odbyła się 
zorganizowana przez Wydział 
Kultury Fizycznej i Turystyki 
Urzędu Wojewódzkiego oraz 
Wojewódzką Komisję Polskie 
go Komitetu Olimpijskiego, 
akademia z okazji 60-lecia 
PKO1. Uczestniczyli w niej 
przedstawiciele władz z wice­
wojewodą poznańskim — Ry­
szardem Ćmielewskim i wice­
prezydentem Poznania Andrze 
jem Wituskim.

W okolicznościowym prze­
mówieniu A. Wituski mówił o 
związku poznańskiej kultury 
fizycznej z ruchem olimpij­
skim, podkreślając, że w ig­
rzyskach uczestniczyło już po­

Tenisiści USA
wygrali z Włochami 5:0

Tenisiści Stanów Zjednoczo­
nych po raz 26 wygrali finał 
Pucharu Davisa. Tym razem 
pokonali w San Francisco Wio 
chy 5:0, nie tracąc w pięciu 
pojedynkach ani jednego seta. 
Wyższość Amerykanów była 
zdecydowana.

W ostatnim dniu meczu, 
przy stanie 3:0 dla USA, roze­
grano dwa pozostałe single. 
Najpierw na kort wyszli John 
McEnroe i Antonio Zugarelli. 
który zastąpił kontuzjowanego 
Corrado Barazzuttiego. Tylko

T. Steinke drugi 
w „Grand Prix Żyrardowa”

W pobliżu Żyrardowa roze 
grano dwa ogólnopolskie prze 
łajowe wyścigi kolarskie ó 
„Grand Prix Żyrardowa”. Na 
rozmiękłej i częściowo pokry 
tej śniegiem trasie walkę o 
pierwsze miejsce stoczył G. 
Jaroszewski (Żyrardowianka) 
z T. Steinke (Polonia Piła). W 
pierwszym wyścigu zwyciężył 
kolarz z Piły przed Jaroszew­
skim (strata 18 sek.). W dru­
gim wyścigu zdecydowanie 
najlepszym przełajowcem oka 
zał się zawodnik z Żyrardowa. 
W łącznej punktacji „Grand 
Prix Żyrardowa” i puchar pre 
zydenta miasta zdobył Grze­

Hokejowy turniej 
o nagrodę „lzwiestii“

W drugim dniu tradycyjne­
go turnieju hokeja na lodzie 
o nagrodę „Izwiestii”. rozegra­
no kolejne dwa mecze: Szwe­
cja — Kanada i Czechosłowa­
cja — Finlandia.

W pierwszym z nich Szwe­
cja odniosła zdecydowane zwy 
cięstwo nad Kanadą 7:2 (0:6, 
5:1, 2:1), a w drugim meczu 
Czechosłowacja nieoczekiwa­
nie zremisowała z Finlandią 
4:4 (1:3, 2:0, 1:1). (PAP)

ponieożiblne opinie
Koszykarki Lecha mimo pora­

żek z Wisłą i dość niespodziewa­
nie z Hutnikiem, po niedzielnej 
kolejce spotkań zapewniły sobie 
miejsce w finałowej czwórce ze­
społów ekstraklasy.

Trener zespołu — KAZIMIERZ 
LEWANDOWSKI: Rezultaty so­
botnio-niedzielnych spotkań spra­
wiły; że już nic nie jest w stanie 
odebrać nam 4 miejsca w bieżą­
cych rozgrywkach W oczekują­
cych nas turniejach walczyć bę­
dziemy o poprawienie tej pozy­
cji przynajmniej o jedną lokatę, 
co jest zadaniem realnym. w 
ostatnich meczach w Krakowie 
nam się nie powiodło, ale nie 
mam o to pretensji do zespołu. 
Nawet w przegranym’ pojedynku 
z Hutnikiem drużyna nie zawio­
dła. Mecz stał na dobrym po­
ziomie. Ulegliśmy, gdyż rywal za 
prezentował się w tym spotkaniu 
z jak najlepszej strony, (wił)

Świetnie spisali się akrobacl 
sportowi AZS AWF Poznań, któ­
rzy na drużynowych mistrzo­
stwach Polski okazali się najlep­
szymi w kraju, pokonując siedem 

nad 200 esób^ naszego regio­
nu. Najbardziej zasłużonych 
wręczono wczoraj odznaczeni^ 
Złoty Krzyż Zasługi otrzymaj 
Genowefa Minidka, 9 osobonp 
wręczono odznaki „Za zasługą 
w rozwoju województwa po 
znańskiego”, a 8 osób otrzyma 
ło Honorowe Odznaki miasta 
Poznania. Przedstawicielom 
klubów, instytucji, okręgowych 
związków sortowych oraz in­
dywidualnym osobom wręczo­
no medale honorowe za zasłu­
gi dla Polskiego Ruchu Olim­
pijskiego.

W części artystycznej zebra 
ni wysłuchali koncertu w wy­
konaniu artystów scen war­
szawskich. (wił) 

w pierwszym secie Włoch sta 
wił opór młodemu tenisiście 
USA, potem przewaga 
McEnroe była zdecydowana. 
John McEnroe wygrał w 
trzech setach 6:4, 6:3, 6:1.

W ostatniej grze meczu zmie 
rzyli się Vitas Gerulaitis i 
Adriano Panatta. Ci, którzy 
sądzili, że najlepszy z Wło­
chów stawi zacięty opór Ge- 
rulaitisowi, pomylili się w pro 
gnozach. Gerulaitis wygrał łat 
wo 6:1, 6:3, 6:3. (PAP) 

gorz Jaroszewski — 19 pkt, 
przed Tadeuszem Steinke — 
19 pkt. Kolejne miejsca zajęli! 
Dieter Kleischmit (Prim KF®) 
— 14 pkt.. Zbigniew Hajdner 
(Ziemia Opolska) — 13 pkt, 
Edward Piech (Strzelce Kra*  
jeńskie) 10 pkt.

W kategorii juniorów, w któ 
rej rozegrano także dwa wy­
ścigi „Grand Prix Żyrardowa” 
zdobył Tadeusz Bartosiewicz 
(Piast Słupsk) — 19 pkt, dru­
gie miejsce zajął Ryszard Ba 
rui (Start Tomaszów), a trze 
cie Józef Grochala (Strzelce 
Krajeńskie) po 11 pkt. (PAP)

Dalekie miejsca 
pingpongistów

W Lubiniu rozegrano finał o- 
gólnopolskiego turnieju klasyfi 
kacyjnego seniorów w tenisie 
stołowym. Z poznaniaków star 
towali: R. Szudzikowski z Sa­
nu oraz B. Filipowska i D. Bara 
nowska z Budowlanych. Już w 
pierwszych pojedynkach nasi 
zawodnicy spotkali się z akstual 
nymi mistrzami Polski lub pói 
niejszymi zwycięzcami turnie­
ju, przegrywając te pojedynki. 
Cala trójka sklasyfikowana zo 
stała na miejscach od 25 do 32.

(h)

nastokrotnego mistrza Polski D**  
Targówek Warszawa.

Trener akrobatów sportowych 
AZS AWF JÓZEF’ ŚLUSAREK: 
— Po cichu już przed mistrzo­
stwami liczyliśmy na ten sukces 
i prawdę mówiąc gdyby nie kon­
tuzje trzech czołowych zawodni­
ków to zwycięstwo nasze mogło­
by być pewniejsze. Mistrzostwo 
kraju zawdzięczamy głównie po­
prawie warunków treningowych, 
gdyż za zgodą kierownictwa Za­
kładu Gimnastyki AWF prawie 
do wyłącznej dyspozycji otrzyma 
liśmy salę w Parku Kasprzaka. 
Cieszymy się również i z tego po 
wodu, że sukces ten odnieśliśmy 
w dziesięciolecie istnienia naszej 
sekcji oraz w roku dwudziesto- 
pięciolecia Polskiego Związku 
Akrobatyki Sportowej. Trzeba j*  
dnak zaznaczyć, że mimo wielu 
naszych wcześniejszych osiągnięć 
także na arenie międzynarodowej 
zainteresowanie naszymi potrzeba 
mi i problemami jest jeszcze zbyt 
małe. Wydaje mi się, że w przy 
szłym roku jesteśmy w stanie 
obronić tytuł najlepszej drużyny 
w kraju. (h>



UWAGA! UWAGA!

TYLKO DO 24 GRUDNIA BR.

WIELKA SPRZEDAŻ PREMIOWANA

50.000 — złotych.Nagrody wartości

Świąteczny upominek — świąteczny nastrój! Świąteczny, upominek — świąteczny nastrój!
3978-K1

Skorzystaj z okazji!

Swiąteczny upominek — świąteczny nastrój! Świąteczny upominek — świąteczny nastrój
«\w

UWAGA!

z
O

Ciągnik C-4011 sprzedam.
74-322 1 Warunek przy komunika
1642p

ciągnikowa.Przyczepę

1635p

Rojowe ogród 0,50

Fiata 126p sprzedam, So-
15362gkoła 59 m. 21.

15332g

m. 1. 13303g

Samochody

Nieruchomości

- P

Polak z rodziną powraca 
jący do kraju kupi pilnie 
•willę wolnostojącą z o- 
grodem wyłączoną i wol­
ną nowszej architektury.

Fiata 125p 1300 zamienię 
na Fiata 126p. Tel. 505-33

sprzedam. Kazimierz Ru- 
silowski, Radzyny, 64-530

Zdzisław Iluchin
Mostkowo 34.

Uczennicę przyjmę. Gor- 
seciarstwo. Piekary 11 

13743g

Zastawę fabrycznie nową i 
sprzedam, tel. 67-15-22. j 

15336g j

Garażu poszukuję. Tel. 
87-50-06 po godz. 15.

12777g

Sprzedam cieplarnie 1400 
m1, mieszkanie pięciopo-

Zgub,

Taksówka bagażowa pole­
ca usługi. Grąziel, telefon 
66-52-69 godz. 17—20.

.je ... 12796g

Fiat 125 combi 1500, rocz 
nik 1974 sprzedam, tel. 
206-578. 14851g

Działkę budowlaną 1330Inżynier — matematyka, 
mechanika. OndersKi.
Plac Młodej Gwardii 6A

Nowe damski kapelusz i 
loczek czarne karakuły. 
Tel. 605-38. 12237gpr

Tchórzofretki hodowlane 
sprzedam. K-siąż Wlkp. 
Kościuszki 27. 1643p

w

ha we Wrocławiu. Oferry 
73091, Wrocław, Prasa, 
Podwale 62. 3193"-K2

^Skorzystaj z okazji! 
k

SS

PRZEDŚWIĄTECZNA SPRZEDAŻ 
PREMIOWANA NAGRODAMI

W SKLEPACH

we wszystkich sklepach W P H W 

ODDZIAŁU OBROTU UBIORAMI 
na terenie m. Poznania

SZUKASZ STAŁEJ LUB DORYWCZEJ PRACY 
w atrakcyjnym zawodzie?

Dobry zawód 
MOTORNICZEGO £ 
TRAMWAJOWEGO

ZDOBĘDZIESZ
w WOJEWÓDZKIM

PRZEDSIĘBIORSTWIE KOMUNIKACYJNYM
w Poznaniu

© szkolenie trwa 6 tygodni i już w tym okre­
sie kandydat otrzymuje wynagrodzenie,

® możliwość zatrudnienia w 
pełnym wymiarze czasu 
50 godzin miesięcznie). 

WARUNKI PRZYJĘCIA:
— wiek od 20 lat,
— dobry stan zdrowia,
— wykształcenie podstawowe. 

BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELA 
i ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE:

Dział Spraw Osobowych WPK
gowska nr 131, telefon 612-41

pełnym lub uie- 
pracy (minimum

w Poznaniu, ul. Gło- 
wewn. 32 lub 34.

4009-K1

g

N A G R

gospodarstwa 
Kandulski, 
p-ta Grodzisk

Fryzjerka potrzebna. Rv- 
baki 20. 15449grolnego. 

Borzysław. 
Wlkp

164 ip

FrryjWię pracowników ńo

Kożuch damski sprzedam
15290gTel. 200-737.

Stolarzy, uczniów zatrud 
nie. Zygmunt Czerwon­
ka, Swarzędz. Zalasewc 
85. 12306g

Tańców towarzyskich* wy 
uczą Adela Szczurkówna, Kurtkę brązową karaku-
Poznań, al. Marcinków- j Iową sprzedam 
skiego 2a parter. 13326g l 17 b, m. 3.

Poranek

Dnia 12 grudnia 1979 roku zmarł przedwcześ­
nie nasz długoletni, sumienny i oddany prze­
mysłowi piwowarskiemu

mgr inż. TADEUSZ COFTA
kierownik Słodowni Pneumatycznej w
niu przewodniczący Zakładowego 

NOT — SITSpoż.

Pozna-
Koła

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 19 grudnia 
1979 r. o godz. 11.50 na cmentarzu na Juniko- 
wie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego i ser­
decznego współczucia składają

Dyrekcja i Samorząd Robotniczy 
Zakładów Piwowarskich

w Poznaniu
Pneumatycznej.

załogą Słodowni

3003- K 3

Dnia 15 grudnia 1979 roku zmarł opatrzony 
Sakramentami św., śp.

WACŁAW GAJEWSKI
mistrz rzeżnicki

Pogrzeb odbędzie się w środę 19 bm. o godz.
14 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej

żona z rodzina
W smutku pogrążona

15506g

Dnia 12 grudnia 1979 roku zmarł nasz długo­
letni zasłużony pracownik

FRANCISZEK GARSTECKI
Pogrzep odbędzie się w dniu 19 grudnia 79 r. 

o godz. 9.30 na cmentarzu Junikowo.

Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP 
oraz współpracownicy 

Centralnych Piwnic Win Importowanych Z-d 
w Poznaniu.

3013-K3

4. Dnia 16 grudnia 1979 roku przeżywszy lat 75 
• zmarł nasz ukochany, wielkiego serca, zaw­
sze pełen poświęcenia mąż. ojciec, teść i dzia­
dek. napiaszczony Olejami św

MIECZYSŁAW MACIEJEWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 20. XII. 79 o godz. 

Junikowie.8.50 na cmentarzu na
stroskana

żona z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencji, 
Poznań, ul. Ułańska 22/1. 15477g

Kożuch męski, nowy du­
ży, łóżeczko dziecięce z 
materacem, wózek space­
rowy składany, mały, 
komplet do kąpieli dziec 
ka, tel. 69-53;58. 1520-3g

Kaźmierz.

godz. 17—22.

Działkę budowlaną z do­
mem jednorodzinnym w 
stanie surowym — Kiekrz 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
15166g.

mt Poznań - 
(końcowy 
tramwajowy) 
Przymuszała,

• Junikowo 
przystanek 
sprzedam. 

Gdańsk —
Wrzeszcz, Wileńska 4.

12851g

Kiekrz! Działka rekreacyj 
na 2300 mz domek gospo­
darczy możliwość hodowli 
karpi sprzedam. Oferty 
..Prasa”. Grunwaldzka 19,

14597g o la 12890g.

Dnia 13 grudnia 1979 roku zmarła nasza była 
ceniona pracownica

ZOFIA FAJKS
Pogrzeb 

cmentarzu

Rodzinie

odbędzie się dnia 18 grudnia br. n-a 
górczyńskim o godz. 10.30.

czucia składają:
Zmarłej wyrazy głębokiego współ-

Dyrekcja — Rada Zakładowa 
oraz pracownicy 

Zarządu Międzynarodowych Targów 
Poznańskich.

3O14-K3

Dnia 15 grudnia 1979 roku zakończyła swoje 
pracowite życie przeżywszy lat 94 nasza uko­
chana mąma, teściowa, babcia i prababcia

WERONIKA MACIEJEWSKA
z domu Agacińska

Pogrzeb odbędzie się w środę 19 bm. o godz.
11 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona

Poznań, Bydgoszcz, Warszawa. 15475g

Dnia 15 grudnia 1979 roku odszedł od nas 
nagle nasz niezapomniany mąż i ojciec prze­
żywszy lat 43

BOGUMIŁ PERZYŃSKI
major LWP w stanie spoczynku.

Pogrzeb odbędzie się dnia 19 bm. o godz. 
14.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni

ul. Libelta 3 m. 15.

żona i Syn

15413g

x Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
I 15 grudnia 1979 roku zmarł w wieku 83 lat 
opatrzony Sakramentami św. nasz ukochany 
ojciec i dziadek

WOJCIECH ZIELIŃSKI
powstaniec * wielkopolski 

odznaczony Krzyżem Powstańczym.

Pogrzeb odbędzie się w środę 19 bm. o godz.
13, na cmentarzu na Miłostowie.

Córka i syn z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencji 
ul. Przemysłowa 53 m. 3 
ul. Scinawska 13 m. 1. . J5410g

cji tramwajowej, w dziel 
nicy Grunwald, Łazarz, 
Jeżyce lub Sołacz. Pilne 
oferty z opisem „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
14891g.

Willa jednorodzinna wol­
nostojąca 5 pokoi, cała 
wolna,, garaż, skanalizo­
wana, centralne ogrzewa 
nie (Grunwald) sprzedam. 
(Mieszkanie niekoniecz­
ne). Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 12441g.

Suczka owczarek alzacki 
czarna podpalana cztero­
miesięczna zaginęła w o- 
kolicy Alei Polskiej. 
Zwrot za wynagrodze­
niem. Wiosenna 8.

15502g

Mały czarny podpalany 
-piesek podobny do wilcz­
ka, reaguje na „mopik” 
•zaginął, wiadomość: osie­
dle Wielkiego Październi­
ka 13 m. 22, tel. 204179

1546 Ig

Piesek ciemny w obroży 
bez ogonka zaginął 27 li­
stopada okolica Rynku 
Wildeckiego. Zwrot wy­
nagrodzę. Poplińskich 7 
m. 7, tel. 33-14-54.

15232g

MEBLOWYCH
RADIOWO - TELEWIZYJNYCH
SPRZĘTU ZMECHANIZOWANEGO

OŚWIETLENIOWEGO
ARTYKUŁAMI DEKORACYJNYMI

A TELEWIZOR KOLOROWY
— MAGNETOFON MK — 2500 
DYWAN IGŁOWY
— WIRÓWKA DO BIELIZNY 
MAŁA PRALKA i inne.

38

7^*59

8

&
L. j

COCKTAIL - BAR
,H O R T E X”

Poznań, Głogowska 29

ZYCZY

13740genig, tel. 647-79.

15331^

Parkiety beżpyłowo cy- 
klinuje, lakieruje Zakład 
Usługowy, Zygmunt Ko-

Przyjmę akwizycję w 
branży galanteryjnej (pa­
miątkarsko - upominko­
wej i akcesoria motoryza 
cyjne). Tel. 202-685. 12766g

Ekspresowa naprawa pro 
tez dentystycznych Z. 
Ciudziński, Marcinkow­
skiego 20. 15353g

Pomyślnych zakupów 
i wygranej życzy

WPHW — Oddział Obrotu Artykułami
Wyposażenia Mieszkań 

w Poznaniu
3178-K1

Wyrób drzwi harmonijko­
wych. Stefan Naleśnik. Bę 
dżin — Wojkowice Sobles 
kiego 392. Sprzedaż — Po­
znań, Garbary 67, Śnia­
deckich 6, Głogowska 56. 

2845-K2

Przedsiębiorstwo Polonij- 
no-Zagraniczne „Savitor” 
Szczecin, ul. Łukasińskie­
go 90/92, tel. 740-62 pole­
ca usługi w zakresie la­
kierowania samochodów 
osobowych (lakiery kra jo 
we i zagraniczne). 8071-K2

Fotografie paszportowe, le 
gitymacyjne oraz prace 
amatorskie wykonuje ex- 
pressowo. Nowak, Bota­
niczna 6. 12853g
Do zakładu budowlanego 
przyjmę wspólnika — mu 
rarza. dobrego praktyka. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 13089g.

J. Dnia 14 grudnia 1979, roku zmarł nagle w 77 
i roku życia nasz najdroższy mąż, ojciec, 
teść i dziadek

ROMAN WILAND
Pogrzeb odbędzie się czwartek 20 bm.

o godz. 9.30 na cmentarzu junikowskim.
W głebołwm smutku pogrążone

żona, dzieci i rodzina
Prosimy o nieskładanie kondolencji, 
ul. Świt 4 m. 11.

tDnia 14 grudnia 1979 roku odeszła od nas 
niespodziewanie w 38 roku życia, namasz­
czona Olejami św. ukochana mateczka, naj­

droższa córka, siostra, siostrzenica, kuzynka 
i ciocia, człowiek o szlachetnym charakterze 
i sercu, śp.

BOGUMIŁA JEZIERSKA
z domu Stachowiak

Pogrzeb odbędzie się we wtorek 18 bm. 
o godz. 12 z kościoła parafialnego w Drobriinie.

matka i synek z rodziną
15476g

15484g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
14 grudnia 1979 roku po długiej i ciężkiej 
chorobie odeszła od nas opatrzona Sakramen­

tami św., nasza najdroższa i ukochana matka, 
teściowa, babcia, siostra i bratowa, przeżyw­
szy lat 68

WŁADYSŁAWA WOŹNIAK
z domu Szulc

Pogrzeb odbędzie się w dniu 20 bm. o godz. 
10.50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni
córki, zięciowie i wnuki

Prosimy o nieskładanie kondolencji 
ul. Żurawia 19/21 m. 20. 15403g

4. Dnia 15 grudnia 1979 roku, zmarła opatrzo-. 
I na Sakramentami św. kochana mamusia, 

teściowa, babcia i prababcia, przeżywszy lat 
77, Śp.

BRONISŁAWA OWCZARCZAK
z domu Jaworska

Pogrzeb odbędzie się dnia 19 bm. o godz 
14.30 w Mosinie.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Os. Boh. II Wojny Światowej 37 m. 13.
15395g

wszystkim miłym Klientom 
Zdrowych i WTesołych Świąt 

oraz POLECA
bogaty asortyment

WYROBÓW CUKIERNICZYCH
W okresie przedświątecznym

zapraszamy:
w dniach od 18 — 23 XII 1979 r.
od godziny 9 — 20
w dniu 24 XII 1979 r. (Wigilia)
od godziny 9 — 12

Wdowa 47-letnia wykształ 
cenie wyższe, skromna, 
średniego .wzrostu, nieza 
leżna posiadająca własne 
mieszkanie willowe, ory 
watną praktykę pozna pa 
na kulturalnego wykształ 
cenie wyższe do lat 57. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19. dla 12771g.

Kawaler przystojny, 25- 
letni, wzrost 165, wy­
kształcenie średnie, pozna 
szczupłą panią. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
12798g.

Wdowa 30-letnia dwoje 
dzieci wykształcenie 
nie mieszkanie pozna wy 
sokiego inteligentnego Ra 
tolika do lat 40. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
12806g.

pracownicy poszukiwani
Przedsiębiorstwo Państwowe Hotele „Orbis — 
Poznań” w Poznaniu zatrudni zaraz (również 
w niepełnym wymiarze czasu pracy) kobiety 
na stanowiska:
— PRACOWNIKÓW do obsługi urządzeń 

pralniczych
— pokojowych i korytarzowych
— pomoce kuchenne.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Pracow­
niczych

Hotel „Orbis Polonez” al. Stalin -
gradzka 54/68, tel. 557-41

— Hotel „Orbis — Poznań” — pl. Gen. H. 
Dąbrowskiego 1, tel. 332-081, wewn. 
15-37.—

Dla -pracowników zamiejscowych gwarantn-
jemy zakwaterowania. 4152-K1

Wielkopolskie Zakłady Gazownictwa i Górnie
twa Nafty i Gazu zawiadamiają mieszkańców 
dzielnic Grunwald — Świerczewo, Wilda, Dę­
biec, Rataje, że w związku z pracami na
gazowej nastąpi

PRZERWA W DOSTAWIE GAZU 
w dniu 18/19. 12. 1979 r. 

od godz. 23 do 6.
Uprasza się odbiorców o wygaszenie w 

czasie płomyków w piecach kąpielowych 
wyłączenie wszystkich odbiorników gazu.

4- Dnia 16 grudnia 1979 roku odeszła 
I na zawsze po długich i ciężkich 
niach, śp.

ZOFIA KROMOLICKA
z domu Nowak

sieci

tym 
oraz

4247-K1

od nas 
cierpie-

Pogrzeb odbędz.ie się dnia 19 bm. o s 
na cmentarzu parafialnym w Lusowie.

W smutku pogrążony

godz. 12

mąż z rodziną
1541 Ig

J. Dnia 14 grudnia 1979 roku po pracowitym 
I i pełnym poświęcenia życiu odszedł od nas 
nagle w 69 roku życia opatrzony Sakramenta­
mi św. nasz najdroższy mąż, ojciec, teść, dzia­
dek, brat, szwagier i wujek, śp.

WŁADYSŁAW MASZNER
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 20 hm. 

o godz. 13.50 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

ul. Grochowska 87a m. 3.
RODZINA

15450g
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KOMUNIKACJA I ZEGAREK

Jak zapewnić sprawne dojazdy
TEATRY

WIELKI — g. 19 „Rigoletto”.
MUZYCZNY — g. 19 „Romans z 

wodewilu”.
POLSKI — g. 19 „Klucznik”.
NOWY — g. 19 „Wierne blizny”.

w wolne soboty

Atrakcyjne 
przedstawienia 

w Teatrze Wielkim

Przegląd budynków

KINA
KDF MUZA -- g. 15. 17.30, 

„Odrażający, brudni, źli” (
. 20 
(Wł.

18 1.).
KDF PAŁACOWE — g. 19.30 

Dyskusyjny Klub Filmowy.
APOLLO — g. 10 seans zamkn., 

g. 12.30, 15 „Dzięki Bogu już pią­
tek” (USA 15 1.1. g. ’7 r. -- 
„Łot nad kukułczym gniazdem” 
(USA 18 1 ).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 13, 
20.15 „Konwój ' (USA 15 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14 „Dora 
nadaje” (węg 12 1.), g. 16, 18. 2-9 
„Sabina WuU” <NFD 15 1 V

JAGIELLONKA — g. 15 „Podróż 
kota w bątach” (jan. b.o.), g. 18 
„Wierna żona” (fr. 18 1.).

KOSMOS — g. 17.30, 20 „San Ba- 
billa godz. 20” (wł. 18 1.)?

MALTA — g. 16. 18, 20 „Gang 
Olsena wpada w szał” (duń 12 1.).

MINIATURKA — g. 15.30, 17.30. 
19.30 „Gang Olsena wpada w szał” 
(duń. 12 1.).

OSIEDLE — g. 16 Bajki, g. 18 
„Śmiertelny pościg” (USA 18 1).

PA.NCERNIAK — g. 17, 19.30 
.to keja Salamandra” (rum.-wł.

/^zęść czwartkowej (13 bm.) publikacji w naszej kampanii 
„Komunikacja i zegarek” dotyczyła kursowania autobu­

sów i tramwajów w poniedziałek — 10 bm. Był on. bowiem 
dniem wolnym dla większości pracowników Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Komunikacyjnego. Znacznie mniej niż zwy­
kle jego pojazdów obsługiwało więc wszystkie linie. Jak dotkli­
wie odczuwało to wiele osób — nie trzeba przypominać. Zapy- 
tałiśmy przeto, czy tabor nie mógł „odpoczywać" w sobotę, kie­
dy „wolne” miało wielu poznaniaków?

Temat ten został następnego dnia po naszej publikacji wnik­
liwie przeanalizowany w dyrekcji WPK. Przyznano, że uzasad­
nione były utyskiwania tych, którzy w ubiegły poniedziałek z 
trudnością docierali do pracy i po niej — do domu. Pytanie czy 
można było temu zaradzić, zrodziło wiele wątpliwości, nie po­
bawionych uzasadnienia.

Otóż, i kierowcom autobusowym i motorniczym — jak wszystkim — 
przysługuje wolna sobota. I chętnie zapewne skorzystaliby z odpoczyn­
ku w ten dzień, jak to było krótko po wprowadzeniu wolnych sobót. 
W żadnym przedsiębiorstwie wówczas nie pracowano, a więc i w ko­
munikacji miejskiej mógł obowiązywać świąteczny rozkład jazdy. Póź­
niej zaczęto od tej reguły odchodzić i coraz więcej załóg pracuje w u- 
stawowo wolne soboty, w zamian odpoczywając w inny dzień tygod­
nia. Od niedawna stało się to nagminne.

RIALTO — g. 10. 12.30, 15.15. 17.30, 
20 „Młody Frankenstein” (USA
15 1.)

RUSAŁKA (Swarzędz) — 
17. 19 ..Amator” (poi. 15 1.).

SŁOŃCE (Os. Przyjaźni) -

g. 15,

sala
duża — g. 15.30. 17.30 „Adaś i Ola” 
fczes. b.o.), g. 19.30 „Oddział” (USA 
TS 1.), sala mała — g. 15.30, 17.30 
„Czterej muszkieterowie” (panam.

TĘCZA — g. 15.30, 17.30 „Zasady 
domina” (USA 15 1.). g. 19.30 „Ak- 
torzv prowincjonalni” (poi. 18 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 13.30, 16, 18.30 „Bliskie spotka­
nia trzeciego stonnia” IUSA 12 1.).

WILDA — g. 10, 12.30. 15, 17.39.
99 \.Imperium namiętności” (jap 
18 1.).

ZOO — (stare) ul. Zwierzyniec­
ka i (nowe) ul. Krańcowa od 9 
do zmroku.

DYŻURY

SZPITALE — interna, laryngo-
logia ul. Mickiewicza 2, chi-
rurgia, okulistyka, neurologia — 
ul. Grunwaldzka 16, chirurgia dzie 
cięca — ul. Krysiewicza 7.

. .Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu ulica 
Chełmońskiego 20, Wypadki .ulicz­
ne 1 zachorowania w miejscach 
publicznych z terenu Poznania — 
teł. 909, nagłe zachorowania w domu 
teł. 66-00-66.

Podstacja (czynna cała dobę): 
Os. Piastowskie 16, tel 722-24; ul. 
Bukowa 1. tel. 32-12-61; Ugory 10 
tel. 20-54-31. Kościuszki 103. tel. 
544-44; Swarzędz ul. Wiankowa, tel. 
544-44 i 137-399. Luboń plac Wolnoś­
ci 6, tel. 544-44 i 130-399.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia ulica 
Marcinkowskiego 21 — czynny co­
dziennie g. 7—22, tel. 989 — udzie­
la informacji porad lekarskich i 
prawniczych, przyjmuje skargi, in- 
te-wencje.

Telefon Zaufania 988, porady praw

w dni powszednie g, 15.30—7.30. w 
dni świąteczna — całą dobę.

Apteki tylko dyżury nocne:
Dąbrowskiego 140/142.
Kórnicka 24, Dzierż;

Główna 52.

Mickiewicza
ńskiego

Słowiańska.
340.

Sta-
rołecka 1, Głogowska 107'199. Osied­
le Przyjaźni paw. 141. ul Marcin­
kowskiego 11 (całą dobę).

RAOIC 1
PROGRAM I: 6 Sygnały 

9.05 Cztery pory roku: 
Niezapomniane stronice: 
dzoziemka-’; 11 35 Cztery

dnia;
11.25

po
ry roku; 11.40 Tu Radio Kierow­
ców; 12.25 Mozaika polskich melo­
dii; 12.45 Rolniczy Kwadrans: 13 
Komunikat Energetyczny: 13.01 Sta 
ra i nowa muzyka wojskowa; 13.20 
Comba jazzowe: 13.40 Kącik melo­
mana; 14 Studio Gama ok. g 14.05 
—- Inf. dla kierowców; 14.20 Studio 
Relaks; 14.25 Studio Gama; 15 45 In 
formacje dla kierowców- 16 Tu Je 
dynka; 17.30 Radiokurier; 18 Tu Je 
dynka; 18.25 Nie tylko dla kierów 
ęów; 18.33 Kone życzeń; 19.15 Kier 
masz polskiej piosenki: 19.40 Heski 
dzkie nuty; 20.05 Konc życzeń: 21 05 
Kronika olimpijska; 21.25 Komun! 
kąty Totalizatora Soortow“go: 21 29 
Utwory Si. Moniuszki; 22.20 Tu Ra 
dio Kierowców; 22.23 Gdańsk na
muzycznej antenie; 23.00 
Polska.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 
II, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22.

Wita Was

3, 5, 9, 10,

PROGRAM II: 7.35 
poranny; 8.15 Dialogi

Koncert

żenią; 9.30
Dla przedszkoli

Moto-sprawy
zbli-

9.40
Różowy komi-

ńiarz — słuch : 10 Kto się z czego 
śrnieje?- 10.30 Gitarzyści jazzów: — 
Herb Ellis; 10.40 Aud. pt. „Ludzie z 
załogi Elwo”’ 11 Estrada młodych 
muzyków: 11.35 Skrzynka Doszuki­
wania rodzin PCK; 11 40 Antologia 
polskich rzeźbiarzy ludowych: 12.05 
Tańce kompozytorów słowiań­
skich; 12.25 Polska muzyka opero­
wa; 12.55 Śpiewa Renata Danek 13 
Publicystyka krajowa: 13.10 Zagad 
ki muzyczne: 13.30 Stan pogody. 
Wiad. i komunikat dla górników: 
13.36 Ze wsi i o wsi ..Partyjne sło­
wo”; 13.51 Benjamin Brit.ten — Wa 
riacje i Fuga na temat Purcella od. 
34; 14.10 Więcej, lepiej, nowoeześ-
niej; 14-25 Tu Radio Moskwa
14.45 Muzyka Haydna; 15.20 Popo­
łudnie dziewcząt i chłopców. 16 
Gra Orkiestra Burta Bacharacha: 
K.10 Śpiew chóralny, interpretacje 
temperamenty, nastroje; 16.40 „Ksią

W roli Gildy w dzisiejszym 
(18 bm.) przedstawieniu „Ri­
goletto” G. Verdiego wystąpi 
w poznańskim Teatrze Wiel­
kim wybitna śpiewaczka sceny 
warszawskiej Zdzisława Do-
nat (sopran). Artystka - 
nanianka (m. in. absolw

po z.

tutejszej politechniki), była w 
latach 1964—1971 czołową so­
listką w gmachu pod Pegazem; 
stworzyła wiele świetnych kre 
acji, np. w „Cyruliku sewil­
skim”, „Czarodziejskim flecie”, 
„Lucji z Lammermoor” czy 
właśnie w „Rigoletto”. Z. Do 
nat jest laureatką kilku mię­
dzynarodowych konkursów wo 
kałnych. Jest także pierwszą 
polską śpiewaczką, która po II 
wojnie wystąpiła na deskach 
stawnej mediolańskiej La Sca

. Jak więc ma funkcjonować komunikacja miejska, by Eapew- 
nić sprawne przejazdy tym, którzy w wolne soboty pracują, a 
z drugiej strony — umożliwić korzystanie z 'wolnych sobót pra­
cownikom WPK? Pogodzenie interesów jednych i drugich jest 
niemoźiliwe. Na ogół więc zmniejsza się liczbę taboru w dni, w 
których nie pracują załogi największych zakładów (tak też by­
ło w zeszły poniedziałek, gdy wolne mieli pracownicy m. in. 
HOP, „Pometu” i „Wiepofamy”). Ale przecież akurat w te dni 
inni poznaniacy — i takich jest większość — nie odpoczywają. 
Ci więc złorzeczą na komunikację. Jeśli z kolei „wolne” w WPK 
wyznaczy slię na sobotę (15 bm. był dniem roboczym m. in. w 
HOP, Poznańskiej Fabryce Maszyn Żniwnych, „Teletrze” i 
„Wiepofamie”) mnożą się później skargi z tych zakładów, któ­
rych załogi pracowały. I jak tu wszystkich zadowolić?

Okazuje się, że można. Otóż prezydenci niektórych, więk­
szych miast zarządzili wolne soboty albo inne dni tygodnia dla 
wszystkich zakład óww mieście. Uzyskali zresztą 
na to zgodę Ministerstwa Energetyki i Energii Atomowej. Te­
go dnia wydatnie redukuje się ilość prądu przesyłanego do ta­
kiego miasta. A więc nie przeciąża się energetyki, czym tłuma­
czą liczne resorty wyznaczanie terminów wolnych dni (zamiast 
sobót) w podległych zakładach. W życiu dużego miasta — tak 
jak w Poznaniu — powoduje to znaczne kłopoty. Czas im za­
radzić. (bop)

Swoistym prezentem gwiazd 
kowym dla najmłodszych mc 
gą być spektakle „Kopciusz­
ka” G. Rossiniego — 22 i 27 
grudnia, które poprowadzi Ag 
mieszka Duczmal, (wig)

W Galerii Nowej

„Złoty'1 Krawczyk
Krzysztoł Krawczyk zaprosił 

wczoraj do poznańskiej ,Areny" 
grono swoich przyjaciół, pośród 
których większość sama mogłaby 
z powodzeniem wypełnić program 
koncertu. Ale wczoraj bohaterem 
był sam K. Krawczyk, któremu 
właśnie na tym koncercie wręczo 
no „Złotą Płytę" wytwórni fono­
graficznej „Tonpress" za nagrania 
piosenek „Jak minął dzień" i „Pa 
mięłam ciebie z tamtych lat"; pty 
tę tę wyprzedano w ponad 100 000 
egzemplarzy.

Na koncercie zorganizowanym 
przez Estradę Poznańską K. Kraw 
czyk przedstawił się w całym 
swoim bogatym kolorycie możli­
wości wokalnych i estradowych, w 
piosenkach dawnych i najnow­
szych, w repertuarze różnorod­
nym stylistycznie —- od bakad po 
piosenki pop-rockowe, przynoszą 
ce mu teraz w świecie najwięcej 
uznania. Główny bohater wczoraj 
szegc wieczoru estradowego 
swoim koncertem jes/cze raz prze 
konał, że ceni publiczność, zwła­
szcza lubiącą dobre piosenkar- 
stwo, o widownia okazała, że K. 
Krawczyk jest jej ulubieńcem.

Gośćmi laureata „Złotej Płyty"

K. Krawczyk odbiera „Złotą 
Płytę".

Fot. — R. Królak

byli: Hanno Banaszek i Halino 
Żytkowiak, Wojciech Gąssowski, 
grupa wokalna „Wsi" i grupa ba 
leiowa „Non Monsieurs", akom­
paniowała orkiestra „Alex Band" 
pod kierownictwem Aleksandra 
Maliszewskiego, (t)

że” - fr pow Eugena Barbu; 17 
Operetka — jej twórcy i wykonaw 
cy; 17.20 Fantazja i rzeczywistość; 
’8 Amatorskie zespoły przed mikro 
fonem; 18.25 Plebiscyt Studia Ga 
ma - Piosenka Roku 79: 18.40 Aud 
pt „Teoretycznie nic się nie sta­
ło”; 19 Konc. z nagrań WOSPRiTV 
w Katowicach: 19.45 Dom i my; 20 
Aud. pt „Zmiana skali”- 20.20 Konc. 
wieczorny: 21.40 Śpiewa rosyjska 
kapela chóralna; 22 Radiowy Tygo 
dnik Kulturalny; 22.49 J. Lefeld: TT 
Symfonia e-mołl: 23.40 Muzyka na 
dobran oc

Wiadomości: 4.30. 6.30, 7.30, 8.30, 
11.30. 13.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 6 Między snem 
a dniem: 6.15 Stan pogody l wia­
domości; 6.30 Proszę o głos; 8.05 
Za kierownicą; 8.40 Co kto lubi; 
9 Przygody księdza Browna — pow.

ka”; 16.20 Muzykobranie; 16 45 Nasz 
rok 79-ty; 17.05 Muzyczna poczta 
UKF; 17.40 Bielszy odcień bluesa; 
18.10 Polityka dla wszystkich; 18.25 
Czas relaksw 19 Posłuchać war­
to...; 19.15 Na saksofonie gra Zoot 
Sims; 19.35 W, Mozart — „Wesele 
Figara”; 19.50 Przygody księdza 
Browna — ode. pow. G. Chester- 
tona; 20 z mojej płytoteki; 20.30 
Odbicia w dźwięku; 21 Fortepiano­
we nastroje; 21.35 Antologia pio­
senki franc.; 22.08 Nilt Jackson; 
22.15 Granice muzyki; 23 Album 
poezji J Iwaszkiewicza; 23.05 Mie­
dzy dniem a snem.

Wiadomości: 6.15. 7, 10.30 12, 15, 
17, 19.30, 22.

G. Chestertona; 9.10 Bossa novy
gra Stan Getz; 9.30 Nasz rok 79-ty;
9.45 Kone. wiolonczelowe; 10.35
Kiermasz płyt; 11 Codziennie pow 
w wyd. dźw T. Dolęga-Mostowlcz 
„Kariera Nikodema Dyzmy”: 11 30 
Moderniści diexielandu Art Hodes; 
12 05 W tonacji Trójki: 13 Powtór­
ka z rozrywki; 13.50 Śmierć w sta­
rych dekoracjach — pow. T. Ró­
żewicza: 14 Mistrzowie batuty — 
Gcorge Szell; 15 05 Muzyka mło­
dej generacji; 15.40 Przypomina­
my zespół The Walker Brothers; 
16 Rep. pt. „Sprawa pana Henry-

PROGRAM IV: 7.30 Stereo: Rytm 
i melodia; 8 600 sek. z zespołem 
„Andrzej i Eliza”; 8.10 Rad.-TV 
Szkoła Średnia dla Prac. Jęz. pol­
ski. Sem. I „Poezja legionowa’’; 
8.23 R Schumann — Uwertura h- 
moll op. 136; 3.35 Nie tylko dla 
słuchaczy w mundurach Uwarun­
kowania ' rozwoju społeczeństwa 
ludzkiego; 9 Dla kl. II—III (wych. 
muzyczne') „Choinkowe świeczki”; 
9.25 Podróże muzyczne po kraju; 
9.40 Dla przedszkoli — słuch. „Ró­
żowy kominiarz”; 10 Dla kl. VI 
(biologia) „Paprocie swojskie i eg­
zotyczne”; 10.30 Estrada przyjaźni; 
11 Dis kl II lic (łez nolski) „Pieś­
ni kalinowe”; 11.30 Rossini — Sce­
ny z opery „Włoszka w Algieeae-”!

i 100 izb dla młodych małżeństw
Z inicjatywy władz miejskich w tym roku po raz pierwszy 

zapoczątkowano w Poznaniu przeglądy domów państwowych 
i prjwataio-czynsziowych, by sprawdzić jak są zasiedlone. 
Wszystkie rezerwy lub lokale zajmowane niezgodnie z przepi­
sami w myśl ubiegłorocznego zarządzenia prezesa Rady Mini- 
slrćw_ powinny być bowiem przeinaczane .na mieszkania za- 
stępoze dila młodych małżeństw, które mają trudną sytuację 
mieszkaniową, a n-a przydział spóidizięlczefgo „M” muszą je­
szcze poczekać.

Powołane w marcu zespoły kontrolne, w skład których we­
szli przedstawiciele różnych instytucji, do końca czerwca do­
konały przeglądów ponad 1’110 mieszkań. W prawie 100 ujaw­
niano wolne izby. Wszystkie przydzielono młodym małżeń- 
Sitwom (członkom spóldzielni mieszkaniowych), objętym listą 
przydziału pon-śeszczeń zastępczych, którymi dysponuje Urząd 
Miejski.

Przeglądy trwają nadął. Z danych Wydziału Gospodarki Ko- 
munainej i Spraw Lokalowych Urzędu Miejskiego wynika, że 
do końca tego roku jeszcze co najmniej dla kilkunastu mło­
dych rodziin znajdą się pomieszczenia zastępcze.

Lustracje ujawniły także 140 przypadków zasiedlenia miesz­
kań bez przydziału, chociaż ich użytkownicy spełniają warun­
ki do uzyskania takiej decyzji władz lokalowych.

Przeglądy w domach państwowych (których jest w mieście 
około 3 000) i prywatno-czynsacwych (ponad 14 000) okazały się 
celowe. Prawie 100 młodym rodzinom zapewniono przecież lep­
sze warunki mieszkaniowe.

Ponadto około 160 takich rodzin, figurujący ch na liście przy- 
dziaJów Urzędu Miejskiego, otrzymało w tym roku pomieszcze­
nia zastępcze, uzyskane nie w wyniku przeglądu, (an)

Godzina Sztuki
Galeria Kwa w foyer po­

znańskiego Teatru Nowego. 
Aktorzy mimochodem trącają 
porozwieszane na ścianach o-

że za sprawą poezji. Otwarciu 
wystawy towarzyszył bowiem 
spektakl poetycki, którego two 
rzywo stanowiła twórczość mło

Uniwersytet 
trzeciego wieka 

rozpoczął działalność

brązy. Teatr, poezja — w spo dego poznańskiego autora Ja
sób dosłowny stykają się z 
malarstwem...

Galeria, która Swoją działał 
ność rozpoczęła od prezentacji 
współczesnego malarstwa, sta 
ła się ostatnio* miejscem współ 
istnienia prawie wszystkich 
dziedzin sztuki. Wczoraj zosta 
ła tu otwarta wystawa rysun­
ku i malarstwa Jerzego Mi­
chalskiego, który uzyskał dyp 
łom w roku 1977 w poznań­
skiej Państwowej Wyższej 
Szkole Sztuk Plastycznych. Ó 
swojej twórczości artysta mó­
wi: „Jeżeli uda je mi się cza­
sami, że ktoś przeżyje mój 
obraz jako jakąś własną histo­
rię, to jest wszystkim, co 
chciałbym osiągnąć”.

To przeżycie, istota wszyst­
kich sztuk — stało się udzia 
łem uczestników wieczoru tak

na Krzysztofa Adamkiewicza. 
Jego przejmująca poezja, mó­
wiąca o odwiecznych proble­
mach określających los ludz­
ki, o miłości, śmierci, o dro­
dze człowieka do człowieka — 
trafia do odbiorcy poprzez nie 
zwykle oryginalną metaforykę.

Ekspresja tej poezji została 
spotęgowana poprzez insceniza 
cję spektaklu. Liryczna inter­
pretacja aktorki Teatru Pols­
kiego, Marty Zdybickiej; bar 
dzo wyraziste, wdzierające się 
w świadomość słuchaczy mó­
wienie i śpiewanie ' Michała 
Kuli (Teatr Nowy), dramatycz 
na muzyka Andrzeja Wicen- 
ciaka — stworzyły w sumie 
spektakl przejmujący, w cza­
sie którego każdy mógł prze­
żyć „jakąś własną historię”.

(gra)

Co oznacza przejście na eme 
ryturę? Między innymi to, że 
ma się więcej niż przedtem cza 
su. Można go przeznaczyć na 
rozwijanie swoich zaintereso­
wań. Wśród emerytów jest 
wielu ludzi, którzy żywią te­
go rodzaju ambicje. Ułatwiają 
ich -realizację uniwersytety
trzeciego wieku.

Wczoraj pierwsza 
placówka otwarta 
Poznaniu staraniem

tego typu 
została w 
Wydziału

Akcja „zielony telefon’

Wszystko o nauce
w szkołach wojskowych

Główny Zarząd Polityczny 
Wojska Polskiego 18 bm. w go 
dżinach od 12 do 16 organizuje 
akcję „zielonego telefonu” na 
temat werbunku kandydatów 
do wojskowych szkół zawodo­
wych.

W Poznańskiem informacji 
o warunkach przyjęcia i nauk; 
w takich szkołach udzielać bę 
dą oficerowie Wojewódzkiego 
Sztabu Wojskowego i wojsko­
wych komend uzupełnień, a ta 
kże dziennikarze lotniczego pi 
sma „Wiraże” pod numera­
mi telefonów: w Poznaniu — 
54793, 332660, 46222, 331432, 
492164, w Gnieźnie — 1528 i w 
Nowym Tomyślu— 244. (na)

12.05 Czas dobrych gospodarzy; 12,25 
Giełda płyt; 13 Lekcja j. rosyj­
skiego: 13.20 Dla kl. II—III (wych. 
muz.) „Choinkowe świeczki”; 13.45 
Tu Studio Stereo (stereo ogółnop.); 
14.45 Instrumenty ludowe Słowacji;
15.05 Matysiakowie; 15.40
pieczne związk 
„Nasz dom” —

pow.
.Niebez-

1605
Portret rodziny

16 25 Rozmowy o sprawach rolnic­
twa; 16.40 Z cyklu „Postawy i dzńa 
łania”; 16.5Ó Radioexpress; 17 Ste­
reo: Tematy muzyczne filmów; 17.15 
Aud. społeczna; 17.25 W muzycz­
nym Poznaniu: 17.45 Przechadzki 
po Poznaniu: 13.10 Śpiewa Chór 
Chłop, i Męski p/d S. Stuligrosza; 
18.25 Klub pod znakiem zapyta­
nia — Co to Jest zmęczenie 19.15 
Lekcja j. angielskiego; 19.30 Od­
tworzenie recitalu Cipriana Katso- 
ris w Filharm. Narodowej; 21.29 
„Warszawska Jesień 79”: 2130
NURT .Materialno-techniczna ba­
za socjalizmu”; 22.15 Rozmowy o 
filozofii; 22.35 Przemiany w struk­
turze klasowej społeczeństw^ pol­
skiego; 22.50 J. Brahms: Taniec wę­
gierski fis-moll nr 17.

Wiadomości: 6.40, 12, 15, 16, 32.55.

TELEWIZJA

6,00 — TTR
PROGRAM I

Uprawa roślin,

Wystawa malarska
w „Polonezie”

W sali kawiarnianej poznań­
skiego hotelu „Polonez” organizo-

zentowane tam są zazwyczaj do­
syć tradycyjne w swej formie pla­
stycznej obrazy. Wystawy cieszą 
się jednakże powodzeniem, zwła­
szcza u gości zagranicznych ho­
telu, gdyż głównie pokazują pięk­
no polskiego krajobrazu.

Obecnie właśnie tego rodzaju 
pejzażowe obrazy prezentuje w 
„Polonezie” poznańska malarka — 
Barbara Houwalt. (bran)

odpowiaBamy
Leon Cichocki — Towarzystwo 

Przyjaciół Dzieci w Poznaniu mieś­
ci się przy ul. Słowackiego 13, 
Komenda Chorągwi ZHP, ul. Czer­
wonej Armii 80/82, zaś Polski Czer-

6.30 — TTR — Hodowla zwierząt, 
sem. 3 — Specjalizacja i prze­
mysłowy chów zwierząt;

11.05 — Dla szkół j. polski, ki. 6 
Bolesław Prus „Anielka”:

*2.00 — Dla szkół:
najmłodszych 
te, bielone.

program dla 
Czerwone, źół-

jak tu przejść’
(koi.);

12.55 — Dla szkół średnich „Rodzi-
na współczesna” 
łubianym”

Jak być

13.25 — TTR. sem, 1 — Nawadnia­
nie roślin;

14.00 — TTR — Hodowla zwierząt, 
sem. 1 — Zasady normowania 
i dawkowania pasz;

15.30 — Telewizyjny Klub Seniora;
16.00 — Obiektyw;
16.20 — Dziennik (kol.);
16.39 — Studio Telewizji Młodych; 

— Turniej reporterów (kol.);
17.00 — Dzień dobry w kręgu ro­

dziny (kol.);
17.30 — Sonda „Wielkie cząstecz­

ki” — o tworzywach sztucz-
nych (koi.);

18.00 — „Interstudio” program
o krajach socjalistycznych 

18.25 — „Królik Bugs przedstawia”
— amer. film animowany (kol.;) 

T8.50 — Radzimy rolnikom (kol.); 
19.00 — Dobranoc (kol.;
19.10 — Siódemka”;
T9e30 — Wieczór z dy!erw>ikiem

(kwiąę
Mt30 — „Trzeba go kostaws” —an&.

Sten feto.

Zdrowia i Opieki Społecznej 
Urzędu Wojewódzkiego, WRZZ, 
PKPS, Wojewódzkiej Spół­
dzielni Mieszkaniowej, Zakła­
dów H. Cegielski oraz Towarzy 
stwa Wolnej Wszechnicy-Pol- 
skiej.

Program przewiduje prełek 
cje z różnych dziedzin wiedzy 
— również z medycyny, co jest 
szczególnie istotne dla ludzi 
starszych. Wykłady odbywać 
się będą w każdy czwartek o 
godz. 17 w Wojewódzkim Szpi 
talu Zespolonym. Innego typu 
zajęcia np. dyskusje, pokazy 
filmowe, spotkania z .pjzedsta 
wicielami nauki zorganizowa­
ne zostały w pięciu punktach 
miasta: w Klubie Seniora przy
ul. Wielkiej 1 w piątki o
godz. 16, w Klubie Złotej Je­
sieni na Osiedlu Powstań Na­
rodowych 32 — we wtorki o 
igodz. 17, w Klubie Seniora Za 
kładów H. Cegielski, przy ul. 
Rolnej — we wtorki o godz. 
11, w Domu Dziennego Poby­
tu przy ul. Gąsiorowskich 8 
— w środy o godz. 16 i w Klu 
bie Złotej Jesieni, ul. Zacisze 
1 — w poniedziałki o godz. 18. 

fsf)

wony Krzyż — przy uL Rybak! 
18a. (3448)

Emilia Nowaczyk — Prosimy pa­
dać dokładny adres — mamy od­
powiedź prawnika. (3145)

K. O. z ul. Lazurowej — Stward­
niałe farby olejne można roz­
miękczyć — w celu dalszego ich 
używania — terpentyną. (3340)

22.05 — „Wszystko za wszystko” z 
prof. Aleksandrem Krawczu­
kiem (kol.);

23.10 — Dziennik (kol.);
23.25 — „Camerata” (kol.). 

PROGRAM II
12.55 — „Co nowego” — CPHW

(nowt 1 •
13.00 -1— „Rytm czasu”
13.20 — „Zwierzyniec”
13.45 — „Poranek z

(pcwt.Js 
(<powt.);

kuMurą”
(powt.);

16.00 — Język angielski — kurs 
podstawowy, lekcja 12;

'5.15 — Studio Sport (powt.);
16.30 — Język niemiecki — kurs 

podstawowy, lekcja 12;
17.00 — Dla dzieci „Cudaczek* 

(kol.);
17.30, — Poradnia zaufanie; v
18.00 — „Prawo dla wszystkich** — 

o ochronie pracy młodocianych 
(kol.);

18.30 — „Żółta droga” — program
morski;

19.10 — Teleskop;
19.30 — Wieczór z 

(kol.);
dziennikiem

20.20 — Wtorek melomana — „Przez 
6 wieków muzyki polskiej”, 
cz. 1 (kol.);

21.20 — 24 godziny (kol.);
24.49 — Studio Sport — Puchar 

Izwiestii w hokeju na lodzie 
ZSRR — Finlandia;

22.20 — Premiera w dwójce: „Nu­
mer popisowy — kaskader” — 
fihn TV CSRS (kol.).


